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Siły.· deltl:okrlcji· i pokoju· zatriumfują 
Nar.ody świata zmuszą do odwrotuf&szyzm·· i wojnt; 

- ·Przemówienie tow. Mauri.ee Tboreza . na plenum KC Ko.munistycznei Partii Franeji 

GENEWA (PAP). - ·Jak· już 'do­
nos)liśmy, w Paryżu odbyło się 1J]e­
nurp KC Komunistycznej · Partii 
Francji, na którym wygłosił .referat 
Maurice THOREZ. . 
- Wyoar:zenia ·ostatnich 6 'miesięcy 
- .POWiedzial Thoreiz; - w pełni po 

!Mówca izdemaskował amerykań­
ską politykę grabieży kolonii, agre­
sywną interwencję Amerykanów w 
Korei, maskowaną flagą O'NIZ, agre­
sję amerykańską przeciw Chinom 
l wysłanie misji amerykańskiej do 
Indoohiin. 

db naszego kraju, żadnych rosuzeń· 
terytorialnych, żadnych il'OWLCzeń od· 
nośnie ~a.z morskich i lądowych, ża 
dny-0h innyc!h p-o.stulatów o znacze­
niu wojskowo-ekoDOmicznym lub 
pollitycznym. Jednakże ip. Bidault, a 
następnie Robert Schuman byli 
twórcami nowego kursu w nasizej 

Ludzie z partii amerykańskiej - polityce zagranicznej. To oni ipod­
powiedział Thorez - chcieliby :z.mu jęli ~nicjatywę powrotu do soju­
sić naród francuski, ab)( uwier-zył, szu, który prowadzi nas do epoki 
że to , rzekomo Związek Ra<iiz:ieck·i Vichy i współpracy z nazistami w 
narusza pokój i llagraża 'na~emu celu rozpętania wojny pmeciwko 
krajoWi, Lec2: naród łrancuski nie Związkowi Radrzieckiemu. · 
pozwoli się oszukać. Naród francu- Thorez podkreśla dalej, że w kra­
ski nie zapomina. i nigdy nie za- jach Europy Za.chodniej szaleje nik 
pomni, . ,co za.wdzięc1Ja bohaterom czemny re-.Dim policyjny, rei.im de­
Stalingradu. Naród francuski jest nuncjacjl i prowokacji. Należy pod­
bezg,ranicznie wdzięczny swym wy- kreślić jeSflCZe · raz _ · powiedzial 
zwołicielom - żołnierzom rad~iec­
ldm, tich · ukochanemu Wodzowi l'.horez .- ealkowitą ilib~ei.ność me-

tod faszystowskich 1 
skierowanych 

Wielkiemu Stalinowi. Naród fran- pmec:iwko pracującym we Wło­
cuski nie. '<1hce !i nie będ7lie walczył S'lech, Belgi i i Francji. Morderstv.1a, 
przeciwko Z~-ią~kow1 Radrleckiemu. rzamachy, terror, represje policyjne; 

Naród .ra.dpecki w prrzec1wJcn- pozbawianie praw wiernych obroń­
stwJe do Amerykanów - stwJerdziJ ców. narodu - to metody fasrz.yz,acji 
dalej Thorerz - ,' podejmuje gigan- kraju. necz, jak mówił Józef Stalin 

, tycpte prace pokojowe i pomyślnie na XVII Zje-~dzie· Partii Bolszewic­
buduje komunizm. Związek R&dziec kiej w 1934 roku, faszyzm nie jest 
ki !Prowadzi politykę pokojową, o- oma.ką siły burżuazjf, lecz ji"j sła­
partą na możliwości wspó}istnienia boścł. 

zmi~jącllt d·o !kresu w&jny w Ko­
rei. Protestu.il\ kategorycznie prze­
ciwko masowym bomba.rdowanfom 
spokojnej ludności cywilnej. Ob.roń 
cy pokoju żądają, aby Rada Bez.pie 
czeństwa jak najszybciej uregulowa 
ła konflikt ikoreański li wysłuchała 
ol>ie strony. Obrońcy pok()lju żądają 
zakazu wszelkich form propagandy 
W()jennej we wszys1kich krajach. 
Bez 'wątpłenia a.pel 6brońców po­
koju podejmą surokie masy lu.do­
we. Komuniśc1i francuscy dołorłą 
wszystldch • sił, by II Swfa.towy Kon 
gres Obrońców Pokoju osiągnął peł 
ny sukces. 

Podkreślając kondeczność podno­
szenia po.21iomu ideologicznego· człon 
ków partii, konieczność vnmożenia 
czujnośei rewolucyjnej wszystkich 
członków p~rtii i wszystkich pracu 
jących Thorez rz.akońC'Zył swe prrz:e­
mówienie słowami: 

Towarzysze! Stoimy przed wielki­
mi bitwami, które zadecydują o lo­
s-ie naszych dzieci, naszego kraju i 
całej ludzkośc•i. Rosnące i niezliczo­
ne siły wszystkich narodów, siły de 
mokracjl i p°'koju mnuszą do odwro 
tu siły ~zyzmu i wojny, Życie za­
tr.iumfuJe nad śmiercią. Z wiarą i 
zdecydowaniem prz;ystą.pilllly do pra 
cy, a.by rozszerzyć i wygrać bitwę o 
pokój, 0 niezależność narodową. 

Skład władz partyjnych 
wybranych na li Wojewódzkiej Konferencji PZPR w tod~i 
W skład nowoobranego Komitetu 

Wojewódzltiego PZIPR w Łodzi we­
szli tow. fow.: · 

Adamowski Jan, Balcerski Jan, 
.Banasiak Stanisław, Dubilas Crze­
sław, Duniak Irena, Fijoałkowska Ja 
nina, Gąsior Jórz.ef, Goc.zek Henryk, 
Gi>ra StaniŚłaiW, Janµsq,wa Władysła 
wa, Kaczmarek Kia~ier~ KaTasiiń­
ska Leokadia, Kmi~k Jułia, Kono­
packi Eugeniu<Sz, Koociuis~o Julia, 
Kryński Zenon, Krzywiński Bole­
sław, Kubiclti Antoni, Kubicki Hen 
ryk, Kuras Bronisław, Kusiak Plotr, 
Kwiatek Eugeniusrz, Leifik Kiazimie­
ra, Ley Włodzimierz, Majek Ed­
ward, iMajchmakowa Irena, Ma:tys­
kiewicri: Jadwiga, Michałldewic.z Jó­
rzef, Myśliwiec Natalia, Nowak Ma­
rian, Olczak Starrisław, Olszewski 
!Mikołaj, Olżewski !JYiichał, P achol­
czyk Piotr, Pal[puchowski Leon, Pą 
gowski Jan, Seniow Eustachy, Si­
kora Genowefa. Skraypkowski Wa· 

cław, Stańczyk Mikołaj, Stasiak Le­
on, Szajerman Aleksander, Szaniaw 
ski Jan, Tatarkówna Michalina, To­
mas Władysław, Walasowa Maria. 
Wasiak Bolesław, Wojtala Czesław, 
Glinicki Jerrzy. 
Zasłępcy członków Komitetu Wo 

jewódzkiego: 
Adamczyk Feliks, Barański Hen­

ryk, Chojnowski Jan, Duk Antoni, 
FlorC/lak Włai\y;sław, Olszewski Jó­
zef, Rozpędowski Władysław, Sobie­
chaTt !Marian, Suski Stanisław, Teo­
dorczyk Getmian, Trawiński Włady­
sław, Wygych Leonard, Wojciechow 
Ski Antoni i Chałasiński Ryszard. 

W skład Komisji Rewiri:yjnej we­
szli jako członkowie tow. tow.: 

Fabisiak Czesław, Sulej Łucja 1 
Marszałek Stanisław; jako z-cy l?Złon 
ków tow. tow.: Dą1browski Stefa~, 
Rosiński Marek i Wiatrowska Jatf­
wiga. 

~konstytuowanie się Komitetu . 
Wojewodzkiego PZPR w Łodzi ·· 

Do egzekutyWy Koonitetu Woje-1 wicz, Ja,n Szaniawski, Zenon K"Tyń­
wódzkiego PRR w Łodz;, wybrano ski. 
następujących towarzyszy: Na I sekretarza. I\:W PZPR egze--

Leon Stasiak, Michaliila. Tatar- kutywa · wybrada. tow. LeQna. Sl&• 
kówna, Antoni Kubicki, Heoryk Ku siaka, na li sekretarza toW Mi<lba· • 
bick·i, Mikołaj Olszewski. Bolesław . . · 
Krzywiński, Włodzimierz Ley, Bo- lmę Tatark~wnę oraz. ~ sekretarzy 
lesła.w Wasia1k, Mikołaj Stańczyk, tow. Antontego Kubickiego i to.w. 
BroniŚław Kuras, Józef Mi<lhałkie- Mikołaja. Olsiiewskiego. 

Prezydent RP Bolesław Bierut 
na przyjęciu w Amba sadzie 

Chińskiej Republiki Ludowej 
WARSZAWA (PAP). - Dnia. 1 nistrem Obrony Narodowej, Marszał 

bm. z okazji święta narodowego Chin kiem Polski Rokossowskim na czele, 
Ludowych ambasador Chińskiej Re członltowie Biura Politycmego KC 
publiki Ludowej Peng Ming-chih wy PZPR tow. tow. Berman i Ochab, 
dał przyjęcie w salonach ambasady. członkowie KC PZPR ,przcdstawi-

Na przyjęcie przybył Prezydent ciele naczelnych władz, stronnictw 
RP - Bolesław Bierut. politycznych, Wojska Polskiego, or-

W przyjęciu wliięli udział członko ganizaojj zawodowych i społecznych 
wie Rady Państwa: wicemarszałko oraz liczni przedstawiciele polskie­
wie Sejmu Zambrowski i Barcikow go świata nauki, kultury i sztuki. 
sKi, prezes NIK Jóźwiak-Witold o- Obecni byli również przedsfawi­
raz dr Kołodziejski, członkowie Rzą ciele korpusu dyplomatycznego z 
du RP z premierem Cyrankiewa- dziekanem korpusu, ambasadorem 
czem, wicepremierami: Mincem, I ZSRR - W. Z. Lebiediewem na 
Chełchowskim, Korzycldm oraz mi- czele. 

tw~erdzHy słu.SZność oceny naszego 
XII Hongresu, że pokój znajduje się 
w niebez;;>ieczeństwie. Interwencja 
amerykańskich sił zbrojnych w Ko­
rei i na Taiwanie jest dowodem, że 
podżegacze wojenni - :imPerialiści 
pt'Zcsrz1i od przygotowań do agresji 
do .be-z,pośtednie; agresji. prrz.eciwko . 
narodom. Kapitaliści anglosascy ·i 
ich · satelici z obozu imperiałistyc.z­
nego widzą w wojnie jedyny środek 
do zahamowania wnostu ruchu ro­
botniczego i socjalistycznego w me­
tropoliach, d9 .zahaimowama pptęi­
nego rozwoju ruchu narodowo-wy­
zw9leńc+ego w koloniach i krajach 
zależnych. Imperialiści widrzą w woj 
nie jedyny środek do przeciwstawia 
nia· się w7.rcstowi sił robotniczych tl 
demokratycznych na świecie,• <do 
prizecLwstawieni.a się IZWyĆięsk.iemu 
rozwojowi socjali.zmu, Jednakże pod 
żegacze wojeD.JJti napotyka.ją na zde 

ka.pitali'm)u i socjalizmu. Thorez Thorez mówił dale; o ogromnym 
pr:z.ypomn'iał prrzedstawiony przez rwmachu ruchu w obronie ipokoju 
ministra And:r2eja Wysz:yńsldego na całym świecie . i sukcesach kam­
program pokojowy na V sesji Zgro panii eibierahi.a podpisów ipod Ape­
maiizenia Ogólnego Narodów Zjed- lem Szt.okholmskim. Apel Sztok-

no~onych. ZWiązek R-adziecki - holmski i ' kampania-zbierania pod- Obrady .li -Wo1·ewo· dz· k1·e1· Konferenc1·1· powledllM!ł Thorerz - nie miesza. się piSów pod tym "Apelem ·doprowadzi- . 
do spraw ' ~nnycb narodów. Z.Wią.zek ły do pierwszego !i wiielkiego sukce-
Radzieckti nigdy nie zagra~ał i nie su. Imperialiści amerykańscy nie od 
zagrMa żadnemu narodowi. Jest waiyli się zastos()wać bomby atomo p J k • • z• d • p • • R b t • • Ł d • 
f·a.kteJP, że państwQw.e interesy Fran wej przeciwko na•rodOWi koreań- o s Ie] ]e noczoneJ art11 o o n1cze.• w o Zł 
cjl ii ~wiąziku Radzieokie&'O nie są skiemu. ·' 
ie 11ob'I! sprzw~e. w żadnej sprawie. Uchwały pras~iej ses.it Biura Stałe W toku obrad II Wojewódzkiej I Lewandowski - sekr. KG w Głucho na sali przysłuchując się z za,intere-
Ji!et fa:k~em. "ie Fn.ncja. i Zwią.zek go J{omitetu Swiatow4!go Kongresu Konferencji, w dyskusji toc.zącl!'i się wie, Pietrzak - I sekr. ZI>B w iMo sowaniem obradom. 
l\~1'1 ·~~ - a.amo Z:ftinteręsowa Obrońców Pokoj.ti - powied,zia~ Tho nad sprawoizdaniem I sekretar.za · s<tć_zenicy, lV,lichałkiewicz - Zar.ząd Druga podobna manifestacja mia­
n1' w itym, ,a.by uczy.nić niemożli- rez - rozszerzą. i wzmocnią ruch w KW PZPlt ~ tow. Stasiaka zabrali Wojewódizki ZMP, Janczak - II se- ła miejsce w godz.inach POj>Ołudnio­
wym wszelkie odrodzenie niebezpie obronie plikoju, Obrońcy p()koju de- głos następujący towarzysiz.c: Tatar- krefarrz KM w Ozorkowie, Kuras - wych. Na salę obrad prz:yibyli przed­
czeństwa niemiecldeg-0. Jest bktem, I maskują ag-tesję i potępiają obcą in kówna - sekr. KW PZPR, Gąllior- kier. Wydz. Rolnego KW, Duda, Ku stawiciele fabryk województwa łódrz 
że Zwi:i,zek l@d~ki - jak to.przy I terwenc~ę zbrojuą w wewnętrzne I sekretarz ~P Rawa Maz„ Wqjtala siak - ·1 sela.·, KP w Radomsku, Se- kiego, Długo i serdecznie w:itąli · ich 
zn~· p,. Bidault - · nigdy n•ie wysu-· sprawy narodów! Obrońcy pokoju - maj!>r ' Wf.'.:, J_ędrz~~cz~~ ·7 _]fa- niow - ezłón'ek Prezydium Woj. Ra towarzysze„• • 
nąl żadnych . rOJ!ZCZCń w stosunku popierają - pokojową ińicjatywę, bryka M-1, Olszewski - sekr. KW, dy Narodowej, Mejek - dyr. Z.PB W imieniu klasy robotniczej woje 
--------------------,----------------------------- w Ozorkowie, Kiestrzyński - z-ca wództwa łódzkiego przYWitał Kon-

i~1::~;)=~~i!k~~ I Łódzka Ko:nferencja Obrońców Pokoi u 
;\:::ii!;t~~7~:~~:r:l!~~~{~·1 wytyczyło zadania ruchu o.br.ońców pokoju w naszym mieście · 
ni są bronić pokoju. ·' · , 

Polityka. pokojowa _ mówił da- N ajba.rdziej 1 aktyw.n.i działacze rad wymieniali swe spostrzeżenia, czysu, srzuka ratunku w ebrojeniach, 
T,... . . ru{;hu obrońców ·pokoju w Łodzi dzielili się wspomnieniami i doświad kto're pozwalaJ·ą mu osiągnąc· miliar lej . ;iorez - W1.1D1acma się zdecY-. · 

dow. ani·.e w ~bli' ~· ~gres' y' .mille.i ' poli·-· spotkali się w niedzielę w sali tea- czenlaml dotychczasowej pracy. d k' I ·ai·st m ni·e opła ~b" „ _ owe izys i. mpen 1 o „ 
tyki imperialistycznych pudżegaczy tra1nej ORZZ . . Na I Łódzką Konfe- Q b. rektor Józef Chałastińsk~ . 1 

rencję· Obrońców P'okoju przybyli de przewodniczący Łódzkiego Ko ca się" pokój. Wojna jest o w1e e 
wojennych. R~zerza się nieu.Stan- legaci • wj-brani na dzielnicowych mitetu Obrońców Pokoju, zagaił ob- lepszym dla niob interesem, ale sko 
nie obór; demokracji ł 'l\o:Jtoju. 'WaJ· konferencjach. oraz szereg najbar- radY., powołując do preizydium prze ro imperia-liści nie chcą pokoju, trze 
ka. pl'!Zeciwko .zbrodniczym 1silom, . dziej zaałużonych agitatorów Plikoju. wodniczącego Polskiego Komitetu 
które chcą wciągni\ć• świa.t 'iku no• !DoświadCtZeni bo-jownicy w walce o Obrońców .Pokoju, cz.łonka świato-

. · pokój - w akcji rzbierani:a podpi- wego 'Komitetu ·Obrońców Pokoju 
we.J rze7li' staJ·e się coraz '. 0strze3·sza, · k „ · • · k „ sow, a CJl a1:1tacyineJ, . ampann ob. prot: Ja.na. Dembowskiego, sekre 
coraz ba·r.dzlej zaciekła. 1 

' wyborctZej - prze<!. rw.poe>Zęciem ob tarza KŁ PZPR - tow. Jana Gru-
dzińskiego, pl'IZedstawiciela ZSL -

A k 
„ · · · b · b ob. Chaburę, eastępcę pmewodniczą ·me,ry anscy ' ·ar arzyńcy ~~~0ztf::d~~o~~iy~~~o~~~e1r~ 

d • •I J · K ma Łódtl}it!go Komitetu Obrońców mqr UJą cyw1 ' ną udność . o rei Pokoju _; tow. Gorgole.wską:, pmed 
stawiciela. Wojska Polskiego - kpt. 

rzac;:iekłe walki rz wojsk~mi .' amer.y- Dwomiak·a.1 dziewjęciokr-0tną przo­
kańskimi. 1 • doWinicę pracy r11 ZIP.B im. Dubóis -

Wojska ·amei:y.kańskie,oraz ma~io• tow. Lenarcik, pmedstawjcielkę 
QRZZ - · tow •. Piietrasik, pmedstawi 

netkowe wojska lisynmanowskie do· ciela ·'.PPP!t - ,tow. ·Szulaika, pr.zodo 
konuj4 na l~dności cywilnej •Seulu Wnika . pracy Zjei:Jnocionych Zakła-' 
maso_wych morderstw i okrucieństw. dów Artykułów i. Tkanin Technicz­
Przeciwnik, u:iywając wszelkicll moż· nych - ob. Urbaniaka, pr.zedstawi­

cielkę Ligi Kobiet - ob. Kosakie­
boje uliczne z prze1i"ażającymi liczeb łi\\'.Yeh podłych rpe~od, torturuje i wicz, księdiza Grabowskiego, prezesa 
nie siłami przeciwnika, po zadaniu, ~orduj~ mężc.zyzn. i kobiety, .młodych Sąd.u Ną'jl"yŻS2:ego - ob. prof, dr 

PEkiIN. (P.AJP). - Ogłosizony w 
Phen':ianie. w dniu 1. X. rano konniDi· 
kat do,vództ~a naczelnego 'Armii .Lu 
dowej KÓ:reańskiej Repuoliki Lud~wo­
Demokratycznej podaje, że w rejonie 
Seulu oddziały Armii Ludowej, pro~ 
wadząc w dalszym ciągu· zaciekłe 

lb . h tr t f ł . 11 starcQw • . Ofiarą Jego .pada ogromna Rappa.porta, przedstawiciela Związ-· 

ba go im narzucić. 
Istnieje świat budującego się so­

cjali=u, który konieetznie potrrzeb\l 
je pokoju. W Zwiąe;1ru Rad.;zieckim 
co parę lat w wyniku rozwoju nau­
ki i techniki podwaja się produkcję. 
Naród jest tam panem swojej prizy 
szłości. Zwląrzek Rade:iecki rozpo­
cząl srzereg giganty<:<Lnych prac, 
rz.miernających do · opanowanfa pr.zy 
rody i ;zmiany . klrilmatu, prac, któ" 
rych wykonanie możliwe jest· tylko 
w _warunkach pokoju. 
Imperialiem .postawił - sobie iza -za­

danie wykazać, że Z•Viązek Rlidri:iec­
lci dąży do wojny. Fakty z.a.przecza­
ją jednak tym oszczerstwom. Istnie 
je bowiem świat wielki i potężny, 

(·Dalszy ciąg na str. 2-ej) 

kier. Wydz. Propagandy KW, Wy- ferencję tow. Sobczyk, zapewniajac, 
pych - I sekr. K1M w Zduńskiej Wo że w walce o pokój robotnicy polSĆy 
li, Lemiesz - naczelny redaktor pod kierownictwem PZPR zmobili­
„Głosu Robptnica:ego", Sobiechart - zują wszystkie siły w kierunku zwię 
II sekr'. KM w ·Plotrkowie, No"\'l'ak kszenia. . wydajności pracy, .celem 
~ I sekr. KP w Łasku, Kryński - pru,edterminowego wykonania. Planu 
w~ceprrz:e"{. Woj. Rady Narodowej 6-Ietniego. 
w Łodrzi. P:rrzy burllliwych ok.laskach i owa-

Dyskusja tocrzyła się wokół spraw cjach zebranych, delegaci fabryk 
rzw.iąrzanych iz pracą organizacyjną. wręczyli preQ;ydium Konferencji po 
&cllególnie wiele umgi poświęcili darki kunsztownie wykonane -prizez 
dyskutanci zagadnieniom spółdtz:iel- załogi reprezentowanych pl'2ez sie-
cwści produkcyjnej. bie z:akładów pracy . . 

W crzasie o'brad, „ prizy,była na salę P-0 przerwie obiadowej, dyskusję 
delegacja spółdzielni produkcyjnej podsumował członek Biura. P-01itym;· 
w Wilkowicach. Sala p.mywitała nego K<J PZPR tow. Adam Rapacki. 
spółdzielców długo niemiilknącymi Następnie iigłoszono ~andydatury 
oklaskami i owacjami. Spółdzielcy do · Komitetu Wojewódrzlciego orarz 
w barwnych strojach ludowych sta- do Komisji Rewizyjnej. 
nęli -praed trybuną. Cisu. panuje na Po złorłeniu życiorysów, odbyły 
sali, kiedy w irń.ieniu delegacji prrz:e się wybory. Delegaci powiatów pod 
mówiła tow. Maria Fornalczyk chodzą do specjalnie w tym celu 
c:zł. sp, produkcyjnej w Wilkowi- prrzygotowanych urn, składając w 
cach. Wskazując na powa~ne osiąg- nic;b swe głosy. 
nięcia spółd.zieln:i, tow. Fornalczyk Obrady II Wojewódizkiej Kon.feren 
rzapewniła Konferencję, że Wilkowi- cji Partyjnej cz,akońc.zyły się podję­
ce w dalszym ciągu umacn:iać będą ciem uchwały, nakreślającej zadania 
uspołeczn:ioną gospodarkę na wsi. na przys:złoąć cila wojew, organi2:a­
Żymąc Konferencji owocnych ob- cji partyjnej. 

rad, członkowie spółdz:ielni produk- Odśpiewaniem Międzyn1nodówki 
cyjnej wręczyli PrezydiU!IU wspania- i okrzykami na. cześć Komitetu Cen 
łe naręcza kwiatów. Sala rozbrrzmie tra.lnego PZPR, na cześć przewodni­
wa spontanicznymi okrzykami na czącego KC tow. B()Jesława BIERU· 
cześć sojusizu :robotnicrzo - chłopskie- 'l'A, na cześć WKP(b) oraz Na.uczy· 
go ,na cześć rewolucyjnych kobiet ciela i Wodza międzynarodowego 
wiejskich - bojownkrzek lepszego proletariatu tow. STALINA, .zakoń­
jutra wsi polskiej. czyła się II Wojewódzka Konferen­

Delcgacja z Wilkowic pozostała I cja Partyjna w Łodrzi, 
mu o rzym1c s .a - wyco a Y się cześć mieszkańców · Seulu. ku Bó3owników o Wdlność i Demo-
.z cęntrum. Seulu. • . , . . kirację - . tow. . Ałtamczewskiego, W' • ł • f t • • ' e 

.. „ . • Dma.• 28 wrzesn11a . artyleria nad· praodowmcę pracy iz; ZJPB im. sta- ·· , spania· a Illan1 es !::aCJa przy1azn1 Oddzaały Armn .. Lu~oweJ na odci~· 1brze~na Arpiii ~u.d.owej zatopiła._1_ .lina, ,<lęJeg_~'ł na,Ji1_$~;:ito~--~on ·. .. ' . 
1 

. ~. . „ U 
ku„ zna.jdu1(!cyrii się J~den km-na 1101. torpedowiec ameey,k~ński, który zbli g~es . Po~e.Jll'fi-.,to~.t-~adę :A~sty d ... ._,, d -
nocny~wschód od SeUlu prow.adrzą żył się do'' rejonu' Nampho. - .~•alk. go~-pd'Y'ł).lę S.?~Ową ~-Ob: !Ma. I ą ar o ' . o Hl . „ u u I ą c q c „ s o c ,- a I i z ... ' · ·r~ę Bar~en, ql(. "f!~a Pllai;sk1ego, / 

NoWy. konk~rs :,,Głosu~• 
. --

z naq.roda·a.i „ ~ • . ' 

Llc·zli·~·I ~ ·a · .. · 
~~AM!tl.11r.rNIE&o1 I 

patrz str. G ---------------------------·----

ob. M. Pfecha:łp. oraiiaktywistow ru I.I t k d · k · ' · t d Ch' L d h I' chu obrońcó*-7 pokoju·~·ob. chud'łlika, órQOZVS O O Q emta U CZCI SWlę O noro Owego In U OWYC W StO ICY 
0°!1· · !}a,bałę, ·!,ob. Waw.r;z;yńcza'ka, ob. i W.AJRSZAWA {IPAP) .:....'W Eań-1 nek Biura Politycznego KC PZPR - Ochaba zamieścimy w najb1iższy~·' 
Daniel~k~ . .- O~radom-'pt!Zewodnicrz.ył stwO\\IYlll Teatrze Polskińi w .•Warsz::i tow. Berman. ' numerze „Głosu"). 
t~w. Ga~ńsk.1·: ,wj_e dnfa 1· bm. w.pierwsza rocz.nicę Na a.kademię przybyli rówmez ft ef~!lt P~~ „St~n . if-~~~nia_,pol ,proklamo~ainia ,Chińskiej .R'spttolild przedstawiciele dyplomatyczni ZtSR.R 
·. ~ .s~~. ,,rachUj-o~nco.w łt;?o~o- 1Lucł6wej odl>yła· się uroe.zyst~ ~. 1-afte- i państw demokracji ludowej z amba 
JU m.sWJe~-achwa1fT.J:'otskiego.,K<0n mia · • - .„ :\ · sadorem ZSRR W. Lebiediewem na 
ga-esu·Pokoju" .wygłosił-0b. prof, Jan1 ' · . . czele. 
Dembows1d, Móvy~a rzapo?llal1rzebra- N~ aka~em1ę przybyli: ' c.złrmkowl1e nych rz rozwojem ·ruchu• obrpńców ,Rady Panstwa.. c~łonk?.;wi~ Rząd.1 
!Pokoju w lPolsce w· okre.s~e od"'K:on: lt; P., członkowie Bmra .P~J1tycz.nego 
gresu we. Wrocławi:u ·do I Polskiego_ i .KC , p~~· p.rzedstaw:qele stro~­
Kongresu Pokoju oraz pmedsta~ił' n~~tw 1poli~~ciz:1ych, WoJska .Po!ski7 
!Pl'rlebieg obrad Kongresu w War- gq, O!ga?maCJi masowy~h, llczru 
szawie. p.t;izędow;mcy pracy stolicy ora;z 

Istnieje świat imperialfamu - prr.z;edstawjciele polsk:iego świata 
oŚ~dcrzył . prof. Dembowski. · n~uki: kultury i sztuki. 
Na jego czele stoi jmperiali;zm _ame ;W loży hon<!rowcj zajęli m,ieJ~ca 
rykańsld, który chce wÓjny'. Wielki· premier Cyrankiewicz, wicepremieN· 
kapitał w obliczu narastającego ki:y wre Chełchowski i Korzycki oraz, czfo 

Uroczystość stała się im11onując<} 
manifestacją braterskiej przyjaźni na 
rodu polskiego z narodem ~hińskim, 
manifestacją jedności obozu pokoju, 
demokracji i socjalizmu, h."ióremu prze 
wodzi genialny nauczyciel i llr!yjaciel 
postępowej ludzkości - Stalin. 

Referat z okazji święta narodowe­
go ChiJ1skicj Republiki LudoweJ wy­
głosił sekr-?tar:>: KC PZPR - tow. 
Edward Ochab. (Przemówie!lie tow. j 

PRZEMóWIENIE AMBASADORA 
PENG MING-CHIH. 

Stwierdziwszy, że zwycięstwo ehiń 
skiej rewolucji ludowej i narodziny 
Chińskiej Republiki Ludowej są wiel­
kim zwycięstwmn, osiągniętym po ni~ 
zliczonych trudnościach i cierp ie. 
niach przez naród chiński pod !Jrze­
wodnictwem Chińskiej Partii Komu­
nistycznej oraz z pomocą i ;:iopar­
ciem Związku Radzieckiego, vaństlV 
demokracji ludowej i rewolucjoni­
stów wszystkich państw świata, am 
b'asador Chińskiej Republiki Lv-

(Dalszy ciąg na str. 2...;) 
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Lenin o ~omunis11·czn1m w1·c~owaniu nlło~zież1 
· rtl 30 rocznicę przemówienia Włodzimierza Lenina na 

Wspaniali m1nllest1cja. przyjaźni 
(Dalszy oiąr ze .ir. 1-•» B~ale ona niezachwianie ł 9deą• 

• . . . dowanle iH dron wytkniętą pr21N 
doweł powied11ał .m. lD.ł „yy wytnk~ wspaniałego przywódct Mao 'fae·tue• 
zwyc1ęstWa ~aazeJ rewolu;J1 nastąpi: ga, btdrle dftrzymywa6 kro\u Itr•• 
~o wyzwolenie narodu, ktoi;y, •ta::iow1 jom i nairodOlll. awiata młlUillCJlll pet• 
Jedną .cz~art„ całej ~udno~c1 jw1ata. I kój, bfdlie nła. naprzód mtnlla i nit 
Impenalrn~ ameryka?aki .1 ~ego ;i~- zachw anie celem wzmocnienia wła· 
gusy - chińscy reakcjomśc1 ~mes.1 snej ojc~YZ"7 oru obronr JGlkłł• 

p rzed trzydziestu laty - 2 paź-
dziernika 1920 r. - na. lII 

()gólnorosyjskim Zjeździe Komunie­
tycz;ne~o Związku MłoBziaży Rosji, 
W~o<!Z1~ierz Len!n wygłosił prze­
mow1eme pt. „Zadania zwiizków 
młodzieży". 

W przemówieniu tym Lenin nal.Te­
llił .Program wykształcenia i wycho­
w:ama czynnych budowniczych komu­
:nizmu, wskazał drogi ro.i.:woju kul­
tury socjalistycznej. Tezy leninow­
s~ic, które zostały następnle 1·ozwi­
męte w pracach towarzysza Stalina 
okre§liły charakter codziennej pi·a~ 
ey w zakresie wychowania mos pra­
cujących, tej pracy jaką. na o"'romną 
skal~ prowadzi partia bolsze1;'1Cka. 

W, przemówieniu do młodz.ieży, 
l.emn postawił przed nią. zadanie -
„':!czyć się komunizmu, r..<lobywać 
~·iedzę, bowiem nle można ?.budować 
społeczeństwa komunistyczn·.~go w 
kraju analfabetów". Komunistą - po 
wfodz:iał Lenin - nwżna się stać 
tylko wtedy, gdy swą pamięć wzbo· 
gaci się znajomością tego cakgo do· 
robku, który wytworzyła ludzkość. 
• Lenin zadał w swym przamówieniu 
<kuz.gocący cios „teoriom" tak zwa­
nych „proletkultowców'', 1) negują­
cych rimaczenie kulturalnej spuścizny 
ludzkości w budowaniu kultury pro­
letariackiej. „Bez jasnego zrozumie­
nia - wskazał Lenin - że tylko 
przez ścisłą znajomość kultury, stwo 
rzonej przez cały rozwój h:dzkości, 
jedynie przetwarzając tv kultur~, 
można tworzyć kulturę proletaria· 
ek11-t - bez zrozumienia te!4'o ni(' zdo­
łamy rozwiązać zadania. Kultura 
proletariacka. nie wyskoczyła .r:iewia 
domo skąd, nie jest ·wymysł~m ludzi, 
nazywających siebie specj:ilistami 
w dziedzinie kultury proletariackiej. 
Wszystko to jcSt absolutną niedo­
rzecznością. Kultura proletariackit po 
winna. być konsekwentnym rozwinię· 
ciem zasobów wiedzy, które ludzkość 
stworzyła w warunkach uci!~'.m spo• 
łecuństwa kapitalistycznego, społe­
czeństwa obszarniczego, o;połeczeń· 
etwa b-iurokratycznego". :) 

Lenin zadał równocześnie ciol!l drn 
giej fałszyweł teorii głoszącej, 1z 
kultura socjalistyczna winna być rze 
komo jedynie kontynuacją ctawnej. 
Lenin podkreślał, iż konieczne jest 
krytyczne podejście przy przejmoWa• 
niu kultury przeszlości, bo1viem za­
wiera ona w sobie nie tylko składni· 
ki postępu, ale i re11kcji. Kuit.nra so­
cjalistycz.na jest nową ·pod wzglę· 
dem jakościowym, wyiszll forlńł kul 
tury. 

Rozwijając leninowskie idee o ko­
nieczności głębokiego przy1wojenia 
spuścizny kulturalnej, towauysz sta.­
lin poddał ostrej krytyce l'Z~n!one 
pr zez l'ozmaitych wulgary.iatorów 
próby wyparcia się demokratycz.nych 
tradycji kultury przeszłoścf. Dema11· 
kując w swych genialnych tbiełach 
w sprawie językoznawstwa wulgary­
zatorstwo N. Marra i jego uczniów, 
Stalin podkreślił w szczególności, że 
nie jest rzeczą właściw\ ma;k!!i!!tom 
chełpliwość, wiodąca do lekk„ntyślne· 
go negowania wszystkiego, co w dzie 
dzinie językoznawstwa zostało doko­
nane przez poprzedników N. Mnrra. 
„O ileż skromniejsi byli Markś i En­
gels: uważali oni, że ich materializm 
dialektycz11y jegt produktem rozwoju 
nauki, w tej liczbie filozofii, w ciągu 
poprzednich okresów".*). 

w· przemówieniu do młodzi-.ty Le­
nin podkreślił ze szczególnym naci­
skiem, że uczenie się komuni~inu nie 
powinno ograniczać się do przyswo· 
jenia sobie sumy wiadomości, które 
podane są. w podręcznikach komuni­
stycznych. Za warunek rozwoju kul­
tury socjalistycznej uważał Lenin 
ścisłą. mięź teorii z praktykę. Lenin 
nawoływał młodzież, aby łączyła nie 
rozerwalnie naukę z prakt1k11, z udzia 
łem w pracy robotników i chłopów, 
budujących komunizm. Uczył on mlo 
dzież, że bei; pracy, bez walki ksi11ż· 
kowa. znajomośc komunizmu nic nie 
jest warta. 

Lenin wskazywał młodziei.y, te 
!doła ona wYkonać czekające Ją za. 
dania, gdy potrafi przekształcić ko· 
munizm z gotowych wyuczonych for­
muł, rad, recept, przepisów i progra­
mów w to1 co żywe,gdy potrafi uczy­
nić z komunizmu wytyczną. praktycz· 
nej pracy. 

Rozwijając te wska~ania Lenina, 
Stslin zwracał niejednokrotn;e uwa· 
gę na niedopuszczalność do1t1natycz· 
nego podejścia do marksizmu. W pra 
cy swojej „W sprawie marksizmu w 
językoznawstwie" Stalin wyKpił tal­
mudystów i doktryneró'"• uważają· 
cych marksizm za zbiór dogmatów, 
nie rozumiejących jego istoty, nie ll· 
miejących stosować marks izmu w spo 
l!Ób twórczy. 

Lenin omówił te! na III Ljeżdzie 
Związku Młodzieży rolę nauki i szko 
ły w dziele budownictwa komnr:iiz~uf 

Rozumiecie -doskonale - pow1edz1ał 
:_ że analłabeci nie potnfią 11ił 
wziąć do elektryfikacji i że nie WY· 
ir.tarczy tu zwykła umiej~tność czyt'l· 
nia. i pisania. Nie wystarczy t~ zro· 
zumieć, co to jest elektrycznosc, trze 
ba wiedzieć, jak ją technicznie zasto· 
sować ,„ przemyśle, w rolnictwie, w 
P-OSzczególntch dziedzinach przemy. 
r;łu i rolnictwa"') 

1) ski·6t słów ,,proletariP.ckl\ kul-
tura" - przyp. Red. -

') W. Lenin. Dzieła wybnne. Tom 
II Wydz. Lit. w Jęz. Obcych. Mog­
kwa 1948 r. s tr. 784. 

3) J. St i;.lin „W s!'l'&wie ma.rk<iizmu 
w językoznawstwie". 

Ili Zjeździe Komsomołu) 
WyatępujfłC przeciwko tym1 ktorzygo życia i podkreślił, że wh.ne. ona. rad:lliecki ltał ełt potężnym 11tocar• 

proponowali odrzucić wszystko be;!: „ujmować wszystkie zadania swojego stwem socjalistycznym, ostol:i pok.o­
wyjątku, co istniało w sta.rej szkole, nauczania w ten sposób, ażebr każde ju .i bezpieczeńat'wa narodów. W 
Lenin . Podk1·eślał jednak, te atar1t go dnia w każdej wsi, w każdyot mie- ZSRR dokonała łłę rewolu.~ja kultu. 
szkołę cechowała rozbieżność pomie- ście róz'Wifłzywała praktyczn:e to lub ralna, która zapewniła triumf J(ultu· 
dzy teorią i praktyką, że &"łówny cel inne $adanie wspólnej pracy, choćby 
!tarej szkoły pole11:ał na wsiczepia.. nawet najmniejsze, choćby ,nawet naj· ry socjalistycznej. Kultura. stda <Jtę 
niu masom pracującym ideol•)f>ll bur- proetsze". w ZSRR udziałem szerokicll mas lu· 
~uazyjnej, na p~zrgotowywaniu na- Lenin wskazał, że budownic~wo no dowych. W$paniały rozmach współ· 
Jemnych nlewolmkow ka.pitab. Szko- wej kultu!'y .winno być real.lzowane zawodnictwa socjali11tycznego, twór­
I~ radzleck~, powołana. do wychowa- pOd lderownictwem partii ko.:nun1Sty• cza inicjatywa mas, stanowi4 najlep­
ma budc;iwruczyc,h noweg>0 spl)Jecze~- cznej, że stanowi ono jedno z najwat szy dowód wielkich sukcesów, 1akie 
stwa, winna. hyc oparta na :i.asadz1e niejszych zadań pańshn. radzieckie· odnios~a partia bolszewicka. " dziele 
ścisłej wi~zi nauki z życiem. go. komunitttycznego wychowania maa 
~ dalszym ciągu przemów1enia - w ciągu 30 lat. które inl 11tły od pracuj,cych. Wprowadzając w życie 

;,emn . zdemaskow~! oszczer?~'ya bur- chwili, gdy Lenin przemawiał d'> de- genialne wskazania Lenina i Jtalina, 
~uazyJne o tym, 1z komumi,;c1 _ negu. legatów III Zjazdu Komsomołu, na- partia bolszewicka prowadzi naród 
ką rzekomo wszelką moralnośc. Wy- ród radzieck1 pod k ierownictwem ge• radziecki dron wiodfłclł do nowych 
azał <!n, .że. w s~ołeczeńst~vie .lcla!llO· nialnego koi:tynuatora dzieł Le~ina sukcesów w rozwoju socjalistycznej 

w~!11 me moze hyc wsp6lne1 dl_a .:sz1 __ towarzysza. Stalina, odnió-Jł w :u· 1 kultury i !'toralności, w dziele budo­
stk1ch, '!poz,a~Iasowej .?'~ralno.;.c1 • W ciekłej walce z wrogami szerP.;I zwy- wy komumzmu. 
rzecz~~vistos.c1 ko!'1-urui1c1 negi11ą mo- citstw na. miarę historyczn,. Kraj O. Moszeński 
ralnosc burzuazy1ną, głęboko wrogą 

całkowitą .klfl!kę. Nuze zwycięstwo świata. · 
jest wielkim przykładem dla wyzwo-
leńczych ruchów narodowych w Azji Przemówienie ambasadora Chiń· 
l na całym świecie, jest tó wielki akiej R~publiki Ludowej zebrani prsy 
wkład w walkł o trwały pokój ~wia- jęli nowlł potężną falą entuzjazmu i 
ta i o przyszłość detnokracji Judo- o~acji, gorą-0? podchwyt~dllc wzni~ 

SIC>ne p1•zez me~o okrzyki n& czesc 
Generalissimusa Stalina, Prezydenta 
Bieruta, Mao Tse-tunra, na. c.zMa 
pn:yjaźrti polsko • chiń•kiej i ledmo­
ści obozu pokoju i demokracji. 

wych". 
Po omówieniu obecnej sytuacji 

Chin na tle wydarzeń mitdzynarodl)· 
wych i stwierdzeniu, że od chwHt 
wybuchu agresywnej, imperialistycz.. 
nej wojny na. Korei iloś~ ·podpisów 
pod Apelem Sztokholmskim wzrosła 
w Chinach do 120 milionów ·- am­
basador Peng Ming-chih oświadczył: 

Pomimo wroriero na&tawienla n · 
peria:listó1v nowoutworzooa Chińska 
Republika Ludowa uybko l n>ie~tan 

nie rośnie w siłe. 

Długo nie millo)ie buna oknykh 
i owacji. Zebrani wstają. s mi.ejgc, ma 
nifestując ne. cześć narodu chińskie­
go, Chińskiej Partii Kornunit.tvczn•j 
i bohat erskiej chińskiej A.rmii Ludo­
wej. 

Owacje przeradzaj' "'-t w pottłll 
śpiew Międzynarodówki. 

Po części oficjalnej odbył& lift M­
·ga.ta część artystyczna. 

masom pracującym. „Dawne społe 
czeństwo opierało eie na takitij zasa· 
dzie, że albo ty ograbiasz kogoś in· 
nero, albo ktoś inny ograbia. ciebie, 
albo ty pracujesz na kogoś Ulllego, 
albo on na ciebie, albo jeste! wła8ci­
cielem niewolników. albo tuew-olni­

W vZsze szkolnictwo techniczne, 
UJ no111qn1 rohu ahade1nlc1'ln1 kiem. 

I rzecz zro~umiała, ie lurfaie wy. 
chowani w takim l!l"połeczeństwie1 że 
tak powiem, z mlekiem matki przej­
mują psy-:hologię, przyzwyci:ajenia, 
pojęcia: albo właściciel niewolników, 
albo niewolnik, albo drob!ly :posia­
dacz, podrzędny praeownik, drobny 
urzędnik, inteligent - słowtlm, c~ło­
wiek, który troszczy się tylko '> swo­
je włune interesy, a inni llO nie ob­
chodzą" G). 

Lenin nawoływał młodzież do wal· 
ki o nową moralność komunistyczni, 
która służy dziełu mobilizacji mas 
pracujących do realizowania zadań 
budownictwa nowego społeczeństwa. 
U podstaw moralności komunistycznej 
leży walka' o utrwalenie i zw7cięstwo 
komunizmu. Lenin łlłCZył pr1ezwycię· 
ienie psychologii )>OS'iadacza :.. walką 
klasow4 pr<>letariatu o 11twor~enie no 
wego społeczeństwa, o zwycięstwo sto 
sunków socjalistycznych w gospodar· 
ce. 

Podkreślając, te świadoma dyscy­
plina mas pracujących stanowi jedną 
z cech charakterystycz,nych moralno 
ści komunistycznej, Lenin nawoływał 
młodzież, by jej postęlłowan'ie opar­
te było na zasadzie podporzędkowa· 
nia intert!'>ów osobistych interesom 
społtczefo1twa radzieckiego. Lomin po 
stawił przed młodzieżt zadanie czyn­
neio ud-ziału ·-w budownictwie now&-

ł} W. Lenin - Dzieła wybrane. 
Tom Jr. Wyd. Literatury w Jęz. Ob­
cych, Moskwa, 1948, str. 786- 787. 

•) W. · Lenin - Dzieła wybrane. 
Tom II, Wyd. Literatury w Jęz. Ob­
cych, Moskwa, 1948 r. str. 791. 

IV Plenum KC PZPR postawiło H• Inż. HENRYK GOLAŃSKI •, ukowo_-dydak~cznego kHdeJ s n~1iycl! 
1adnienie kadr w centrum zam· ' uczelni technicznych, oraz ustalenia dla 

teresowań naszej Partii. :Referat towa- wicernln. Nauki i &z.kół Wyżi5zych niej perspektywicznego planu rozwojllj 
r.eysza Bieruta ustalił wytyczne kształto· miant i świadomego do niej stosunku". J i metodyczna kontrola ich wynik6w. Za- Dotyczy to również dziewi~ciu ~i~· 
wania ro1woju i wzrostu kadr dla po- Plan Sześcioletni, którego treść roz- damom tym ma służyć Hereg wydawa• czorowych Szkół Inżynierskich (dottd 
szczególnych dziedzin pracy partyjuej płomienia wyobraźnio młodziciy i po- nych ostatnio przez Ministeratwo zarzt- NOT), które Ministerstwo przejmuje ._ 
państwowej, gospodarczej i społecznej'. budza jej energi~, &lanie si1.1 kanwą pra dzeń i prz~widziaay 1yetem ich kon- hecnie na podstawie decyzji Prezydium 

. . , . , . cy naukowej i dydaktycznej naszych 1roli. Rządu. Szkół tych liczymy dzi' dzie-
Minute~stwo Szk?! Wyz.szych 1 Nau~i uczelni, · · Niemniej istotne jest unowocześnie- więć, c:o w 1umie z dziesięciu wyhzymi 

prz~st1.1pu1e na swoim odc10ku do reali- W nadchodtgc"m rolcu akademickim nie programów· prz.e.dm_iotów techrucz• szkołami technicznymi (dziennymi) •t• 
zacJ1 tych wytycz1.1yc;h. . W nad. chodzt· „ , h h ich problematy nowi ::imponuJ·ł„. w nuzych warun• 

k k d ck wyjdzie z nastych uczelni pierwszy licz- nyc ora_ z wz ogac~me . ~ -, 
cym ro n a a ~mi im uc:r;ymony zo· k t t dobycae techmld kach liczb" 19 wvis-ch uczelni tec'-...1 

· d I kr k · d ki k ny zespół absolwentów pierwszego (in· ą, 0 11artt 0 .os 8. 11,1e z • r . ,_ ., wra 
lł&Je ~ s~y o naprzo w • erun u iynie~skiego) stopnia ktury wstąpi w i nauki radz1eck1eJ oraz analizt Planu cany~h! -
popra~·iem\l s~ukti~ry ~asowCJ nasz:ch szeregi wykonawców 'planu. 6-letniego. Dla ~>rzykładu:. w: _nowoczes- Punktem wyjicia do należytego wypro 
uczelm. "!f dz1es1ęci.u szko.ła.ch tech!u~z- nydi konstrukc;ach stoSUJb tl{I ezeroko filowania wyższych uczelni technlc1-
nych - Jak wskazttJQ ~y~uki cgza~uao~ „W okresie sześciolecia uczelnie wyż lączenill elementów metodt •pawania, nych · jcat opracowanie nomenklatlll'J, 
wstępnych - . ~odz~ez rohotmcza l sze mmzą wyszkolić t!ron noi·mą.lnych Dotychczas spawalnictwo na na,s.iych u• uwed6w intynienkich w Polsce. Prar4 
chłopska stat~owic będzie okoł~ 65 P,roc. 1tudió1\ł 45.000 nowych specjalist6w r. czelniach nie było stosowane do potrzeb ta jest już zaawansowana, Nomehkla­
atudcntów p1erwezego roku. wykształceniem technicznym., co stano• ż)da. Obecnie ilość katedr spawalnic• tura zawodów iniynierakieh etanie aio 

wi 80 procent pokrycia całego zapotrze- twa na naszych politechnikach ulesa tei niejako „słownikiem" w kontak-Rosntce młode .kadry ludowej ,inteli­
gencji 'tcchmcznej zyskać muszt w tuku 
studiów sruntownł znajomorić podstaw 
nowoczesnego, naukowego pogltdu na 
iwiat, W tym celu po raz pierwszy wpro 
wnclzouy zostaje do programów naszych 
politecbnik i ukół in~ynierslcich 1eep6ł 
przedmiotów ideolo11ic~ttych, w skład 
którego wchodzi; podetawy marksizmu­
lenmizmu (wzgl. materializm dialektycz 
ny i historycznr ), ekonomia polityczna, 
ekonomika przemysłu, ekonomika i or· 
1anizacja pracy~ 

W pracy nad wyehowa11ie1n kadr bu­
downiczych aocjaJizmu w Polsce przy­
ewiecac nam będzte nauka Lenina: „Im 
głl'bsta jest przemiana, której chcemy 
dokonać, tym niezbędniej sze jest pod­
niesienie uinteresowania się Ił prze· 

howauia", potrojeniu. tach resortów gospodarczych. z Minifter 
Na y Plenum KC PZPR, tow. Nowak lrtny przykład: wapółczesna technika atwem Szkół Wyższych i Nauki. lłr11k ta 

_ poddajfc szczegółowej annhzle Ja· ohruJJkl nrctuli ato!uje wysokie szybko• go „ełownika" - jak wykazał tow. No­
gadnleuie kadr dla gosiiodai·ki nllrodo· śc1 skrawanl11, co wymaga narzędzi se wak na V Plenum KC PZPR, poważnie 
wej, w piennzym rzędzie clla przemy• specjalnie odpornych materiałów, np.: zacifiył na realizacji planowego rozmie 
slu _ stwierdził, :i:c: „głirn ny ciężur węglików sp\cK'anych. Politechniki nasze szczenia absolwentów szkól wyżssych, 
przygotowania nowych specjalistów spa- nie 1ZBj1rtownly 1ię dotłd bliżej tym la• · podjętej po ru pierwny. w r oku bieit-
da na wyższe uczelnie". gadnienietn. Dopiero obeenie wprowa· cym. 

Aby zutluni u temu sproat11ć, mmi na 
nasz}th uczcluiach nastąp1f przełom w 
d~icdziuie sprawności- szkolenia. Od­
siew win.ieu spaść do 20 procent oraz 
mu•i podnieść się gruntowne przyswa· 
Jąnic wiedzy przez studentów, ich przy. 
gotowanie do praktyrrnego wykouywa­
nia zawodu. Niethrd11ym warunkiem 
tego jest wzrósł dyscypliny studiów oraz 

planoive, równnmierne rozłożenie nauki 

dza srę un Akademii G6rniczo-Huthi· Wyłsr:e uc1elnie majf - obok uduń 
czej w Krakowie wykłady • dziedżin;r dydaktycznych - niemniej wlHlne aad1 
mctalur!ii pruezków i technologii 1pie· nie n~ukowe. Katedry politechnik i 
ków. azkół iniynierslrich, istniejtce nl nich 

Rosn11.ce zapotrzebowanie reeortów wy zakłady, rnaitcff powstać initytury U• 

twórczych na różnorakich 1pecja\htów c:r.e\niane atać &i~ munt kuinit po1trpu 
stawia przed Minuteratwem Szkół Wył• technicznego, warsztatem twórczej płl­
szych i Nauki konieczność zwrienia ra- cy naukowo-badawczej. 
kresu ezkolenia na korzyść je110 poglf- Krokiem w tym kierunku h~dzie wy. 
hienia, z równot zeenym pomnożeniem branle azeregu problemów naukowo-te• 
ilości kierunków apecjalizacjJ. chniunych, iłltotnych dla naliucji Pla· 

I Łódzka ·Konfer·encia Ob rońców Pokoju 
Prowadzi to de ro~tania ei~ • niejako nu 6·leti\iego i opracowanie 1yitemu H 

klnsycznł liczbt sześciu czy siedmiu wy• epołowego i ch rozwifsywania prze1 ka 
działów politechnicznych. Pow&tają no- tedry, układy i instytuty; politeeltnik 
we, dottd nie ietniej1ća u nu wyd:r.!1ły, i ukół inżynierskich. 
np.: teclmiki sanitarnej na politechni-
kach w Wauzawie i Wrocławiuł chemii Doliwladczenia pracy teapołoweJ ur&• 
spożywczej na Politechnice w Lodzi; wno dydaktycznej, jak naukowej dadi1 
ulega podziałowi wydział chemiczny Po· przewidziBne zmian)I w eystemie ka­
lltechnlki Warszawskiej na dwa: chemii tedt dydaktycznych, poleaa]1ce na łł­

·wytyczyła zadania ruchu obrońców pokoju w naszym mieście 
. (DokońCYZenie ze *· lł 

t()(l;wijający ~ę ws:paniale1 a który 
nie chce i nie może chcieć wojny, 
Istnieje wielka i wciąż w.zrastająca 
siła, która może preecilwstawił -1ę 
wojnie. 

zdawczym. Of iarna praca aktyv.istów 
pokoju ob. ob. Chudiika, Gu tickiego, 
Warteckiej('o, Flisa, '\Voźniak11, Sob· 
czakowej, Frontczaka, Benego i wielu 
innych, znalazła swój wyru w do­
brze przygotowanych i przeprowadzo 
nych zebraniach, na któn·ch w uroczy 
stym i pódnioslym nastroju obrado· 
wali mie11zkańcy Łodzi. 

czakowa wskazywały na wie!kł rolę organic;i:nej 1 chemii nieorganicznej; czemu w katedrę ze~połowt iunie-jg· 
kobht W walce o pokój. z wydziału elektrycanego Pollrechnlki cych dotąd jednoimiennycii katedr M 

Wamawskiej_ W)'.Odr,hnia lit wy:dzial różnych wydziałach. 

Pok6j Pl'Hlłal by~ ~ 11tl& 
chełaycb, ale rll'll>llOMlńYeh 1 bes· 
silnych jednostełt lud2kilch, JMt on 
konkretnym celem walki mu". 

Prof. Dembo,nki mówił nutępniei 
„Słunnle obroftcy pokoju wic'IZIPt nie 
beZłJłeozetistwo w 190Jnle i •łm1znie 
wimą Jea-o eprawc6w w łmperlall• 
stach amerykańskich, 

Słusznie obrońcy pok<>ju nie włe· 
nllł w nieuchronność wo,łny, ponle­
wai iainlejl\ 1lły1 które zmusq im• 
perla.Ilrmn do Odwrotu. 

Słusznie obrońcy t>okojU włerzit w 
przyszłość, ponl~wa.t nic nle zdoła 
odwrócić oałt.t«zneso zwycłęetwa 
.U pokoju i eoojalmnu. 

8łu!Zliie -obrońcy pokoju wa.ICZll o 
p okój, albowiem wzroet 1111 pokoju 
nie odb)'Wa się Am Pl'ZeZ się, lecz 
WYDl&f& 11.ktywnej poetawy. 

Słusznie obrońcy pokoju oddają 
swe siły przyapi1e1enłu wzrostu 11ł 
goepodarcr.ych, poll.tycmych, obron 
nych i moralnych Polski Ludowej. 
Kr&j tym wlękazą odegra rol~ w 
wa.lee o pokój p owM.ecbny, Im bę· 
dzie sllniejfty gospodarczo, bardz;iej 
zwarty moralnie i 'ideologicznie". 

Dziesiątki meldun!<ów o zo':lowi,za 
niach pl'odukcyjnych oraz „ W artach 
Pokoju" na cześć i{ongresu .Pokoj•J 
pr:tekształcały konferencje W' nnponu 
jące manifestacje jedności klasy ro· 
botnic2ej i całego społeezeń:;twa w 
walce p(zeciwko tym, którzy chcieli­
by zamącić 11pokojn1ł i twórczą pracę 
nad odbudową i rozbudow4 r.~szego 
kraju, przewid11i11ną w rigantycznym 
Planie S.ześcioletnim, planie pokoju·'. 

Przemówienie przed~tawiciela Woj 
ska Polskiego kpt. Dworniaka. przery 
wali zebrani wielokrotnie okr:1ykami 
na czei!ć .Manzał:ka Rokossowskiego 
- dowódcy Odrodzonego Wojska Pol 
skiegj>; 91.<>jącego na straźy pol{oju. 

Wszystkie przemówienia, .bczegól­
nłe w momentach, gdy mówiono o wy 
tęż0nej pracy przy realizacji Planu 
Sześcioletniego, gdy mówiono o oatoi 
pokoju - Związku Radzieckim i o 
Wodzu obozu pokoju - \Vielkim 
Stalinie - przerywane były długo 
niemilknącymi okrzykami na cześc 
po'koju, tow. Bieruta i tow. Stalina. 

Tow. Mlkołajpzykowa - zastępca 
przewodniczącego Prezydium Rady 
Narodowej m. Ło<lzi w imieniu wła­

W dyskusji zabim:ali głos ob ob.: dzy ludowe.1 dekorowała Srlłbrnym 
Kryński, Wartecki, J\lajchrza1', Sikł· Krzytem Za.sługi l!siędza Grabowskie 
rycld, Rappaport, ksiądz Jurgiele- go, 
wicz, Kosakiewiczowa, kt>t. Dwor-
niak, Głdewska, MikołajczJkowa, Jednogło~nie wybrano nowy Ł6dz· 
ksiądz Grabowski, Osmólska, Miana· ki Komitet Obrońców Po~, k tóry 
kow11ki, Pieczonko, MatczakOWQ, Ko- ukonstytuował się w nas1Jl9uilicym' 
nonowic:r., Cimek, Szulak, Adamczew· składzie: przewodniczą.cy - Józef 

Chałaelńskl, rektor UŁ, sekretArz -
ski. Maria Gorgolewska. nauczycielka, 

Przedstawiciel Dzielnicy Staromiej członkowie - Krzywań<Jki - prze­
skiej ob. Wart ecki pówiadomił zebrn wodniczący, Zw. Zaw. Włókniarzy, .Mi 
nych, że załoga ZPP im. F . Zubrzy- kołajczyko11•a - zastępce. przewodni. 
ckiego podj~a onegdaj zobowiązanie czącego Prezydium ::?.ady NarJdowej 
utworzenia jednego zespołu wielowar m. Łodzi, Maria Barden - gospodyni 
sztatowego na automatach skupetko domowa, Szulak - ::ieki·etan: Zarzą­
wych, okrągłych, w czasie do óO. X. du Grodzkiego TPPR, ksiądz Grnbow 
br. Zobowiązanie to podjęto na czes~ ski, ksitdz l{aparnik, prof. Emil Rap 

Pa1~1iętać należy, ź~ '\V Pol:v~e. L':1- · Łódzkiej 'Konferencji Obrońc .lw Pó· paport - prezes Sądu Najwyższego, 
doweJ w~zyscy .pracuiemy .?la s1.cb~o koju. Dodać należy, że załoga ZP.P Sumerowski -przewodniczą.cy ORZZ, 
s~mych, ze kr8J nas.z będzie tak i, J<l im. Zubrzyckiego, która pO!)r.tedmo Zaleyskl - dziennikarz, Sikh:ycki -
k~n go stworz~ pr_!lca na~z~.:!1 rę~ ' pierwsza w Łodzi podjęła 1'0howi i- literat, Pi~tak - literat, Flis - ak­
mo,zgów. I pam1ętac trzeba, :l.t! 11a~od, zania na cześć Kongresu Po'coju - tywl!ta Ruchu Obrony Pokoju, Kil• 
ktor>; nade . wszystko ukochał dzieło zobowl\zania te w pełni i pnedter· menc Wera - działaczka nił'>ddeżo· 
r~k I mózgow ~-łasnych - JcĘt nie. mlnowo wykonała. wa, Gwizdałowa. - działaci!ka. LK, 
zwyel~żony". W t k ' kt · t R h Ob • Ob. Majchrzak - przed:1+awlciel ar ee 1 - a yw1s a. uc u ron 

W dyekua ji pienv~za glos z3brała młodzieży wyższych uczelni i ob. Ml- c6w Pokoju, Gadziń!1ki - aktywista 
ob. · Maria. Gorgolewska, którll nakowski _ uczeń z gimnazj ·im im. Ruchu Obrońców Pokoju, Sieli.:ka. -

złożyła. dłuższe sprawor.danie z prze· Narutowicza przemówili w ;mieniu aktywistka Ruchu Obrońców Pokoju, 
biegu rozwoju rucl1u Obtonców Po- młodzieży, któu wiedzę zd ,>hyHać prot. Emil Leyko - profesor Abd" 
koju w Łodzi. Po zapoznanitt zebr a- może tylko w warunkach pokoj·.J i dla mii Medycznej, Stanisława Lenarcik 
nych z przebiegiem akc.ii zb-.r:.rania tego 8 tanowi najbardz:iej oddan' - prtodownik pi·acy z ZPB im. Du· 
podpisów pod Apelem Sztokholmskim awancardę Ruch"1 Obrońców Pokoju. bois, Janina Sobczakowa - a ktywi· 
i kampanii wyborczej, podcza3 kt6rej stka Ruchu Obrońców Pokoju, Sttnl· 
wybrano delegatów na I Polski Kon· ZBl!łużona mistrzyni ~portu Jndwl· l!ław Trepczyński - działacz 1:.polecz 
gres Pokoju ob. Gorgolewska stwier- ga Głażewska mówiła o walce •POr· ny, Jeny Kądall!ki - młodticżowy 
dziła : „W ;kcji wyborcztj wyt6znlły towców o podnie~ienie kultul'y fizy. przodow:nik pracy z ZPB im 1'talina, 
.&ię dzielnice: Ruda Pabianicka, Staro czttej, o stworzenie kadr ludzi sil· Józef Pilarski - artysta dramatycz­
miejska, śródmieście Lewa i Górna 

1 

nych i zdrowych, :z:doJnych do prac1

1 

ny, Romua~d Jackowski -._a rty ;ta ~la 
Lewa. Dzielnice te przodowały po·i i obrony. styk, Nowicka - kierowmci:ka. 8w1ot 
względem organiza~yjnym i spr:;.wo" Ob. Kasakiewicwwa, Smulska, Mat licy z ZPB im. Harnama. 

łtczności. Zagadnienia te Sł dzisiaj przedmiote1n 
...., fachowych dyskusji w iic&nych aek-Na trzećim roku 1h11łi6w pollit1e101· , 1 

nych ·wydziałów wprowadza sit dalt- cjacli i podsekcjach I Kougresu c~aulri 
ue 1r:r6żnicowanie programów, poprzez Polskiej, który odbędzie się włlłir.1e w 
wyodrębnienie oddziałów dl.. w~ższych nadthodżQCytn roku akaden1lcklm. 
specjalrto!ci. Tak np. 1 na w ap omnia- Nuze wyłue uczelnie technic~ne win 
nym wydziale łtczności Politeclmiki ny uczynić w rb. d1lezy krok dla uptl• 
Waruawikiej powstajł trzy oddziały: wuechnienia doiwiaclczeń, ta·" obiecuj' 
techniki łtcienia, techniki pr1elto11enia co rozpoczętej' współpracy n1u1kowcciw 
i radiotechniki, W ramach oddziiłów z racjonalizatorami i nowator:inri pto<luk 

1 k ln h · cji, z przodujfcymi robotnikami, Aka-
- zależnie od możliwości o -a yc 1 eh 

h • demia Górniczo - Hutnicza, Polite ni· w mlar~ potrzeby - utworzone yc mo 
H kierunki specjalizacyjne, dla ni• ka Gtlnńska, SJ,ska, l..6dzka i inne za-
stawienia absolwentów na te dziedziny dzieM&nęły już niezmiernej ważności 

k · d wrze? wapółpracy profesorów 1 czołowt 
pracy naukowej, ja ie przewi ziane kadrą robotniczą. Trte'ba doraźne dot4d 
~• planem, a odpowiadają zapotrzebo- <!. 
waniu np.: radiotechnik konetl'llktor spotkan.ia przeobrazić w 1y1tem. .;y,.. 
lub radiotechnik ruchowjec. stem ten winien zbliłyć robotników do 

warsztatów pracy naukowej, winil'ln uła­
Grupowaniu studentów na kierunkach twić im rozwifzywauie ugadnień, 1 kt6 

apccjali11cyjnych towarzyazyć musi kon rymi nieru borykaj, sit aamolltie. Nau 
centracja wysiłków danej uculni na kowcy zyakuit now, skalę 1prawdul1111ł 
m-0żliwie małej ilości takich kierun- ci własnych osiuni1ić i ich upownech· 
ków. Sttd tendencja do wybierania cłla nienia przez przodujtcY. oddział ldasy 
każdej z nich zasadniczych kierunków robotniczej. 
kutałcenia młodzieży i pracy naukowej W ten spoe6b p6jdzlemy za radl) pre 
profesorów. ze!a Akademii Nauk ZSRR, Wawiłowa, 

Struktura danej uczelni 11.le b)lła u który tak mówi: „Musimy ze wszy!Lkirh 
nas dot'łd uwarunkowana 1truktur1 u· •ił starać się, aby z naszycli teorćtycz­
czelni pozostałych .Kdda z nich łtano nych badań wyrastała praktyka i 1by 
wila niejako izolowan' całość. Dz1i kai praca. praktyczna atanowiła iródło no­
dej uczelni przypadaj11 zadania w ra- wycli wnioskó'w i uogólnień teoretycz­
mach jednego planu ukolenia' k•dr ,pe nych, od!kocznif! do nowego kroku na 
cJalistów; stosownie do potrzeb te10 ptzód w poznawnniu i pojmówaniu puy 
planu naleły dobrać struktur~ każdej I rody i 1połern~ń1twa ludikiego. Tylko 
politechniki i szkoły inżynierskiej. w ten sposób może ugadnienie łtcznolci 

Nadclrodz1cy rok akademicki b~d&ie nauki z wytwórezoMą 1nalcś6 $woje 
przeto okresem opracowania profilu na I prawdziwe, dillleklyczne rozwitranie". 

Przedstawiciel Ligi Walki o Prawa Człowieka 
nie otrzymał wizy do USA 

NOWY JORK (PAP). - Tysod· 1 Scott jest pmedstawicielem ple­
nik „National Guardian" donl">lll, te mion południówo - a!ryd(ańskich. 

władze am_erykańtk1e odmówiły Wi Brał on udtiał w kilku sesjach Ra­
zy wjatdowej do USA obserwatoro· dy Powierniczej ONZ, której pr.zeka 
wl Ligi Walki o Prawi. Człowieka ruł liC'lne informacje o barbarzyii­

:unia Południowo - Afrykańska) - sklm stosunku rtądu Unii Pofudnio 
duchownemu Mich,ael Scottowi. któ wo • Afrykańskiej wobec ludndll 
ry zamierzał prr.ybyć n& V sesje murzyńskiej. 

Zgri:>madzenia. Ogólnego ONZ. 

.. 



~~ „7„ „ StP. ! , 
er;~r;,_;~~~:....------------------------~-----·---------:-----~------------------------------------------_.,-. ............ ________ ..._ ................................... lliillii .......... _. __ ...... 

Póld·z·iem.y nap-riód i zwyc·i~ż_ymy 
bo z ·„an1i j~§t Wielki Stali„ f -

Referat I sekretarza KW tow. Leon~ Stasiaka wygłoszony · na 11 Wojewódzkiej Konferencji PZPR w Łodzi 
przedterminowo i z nadwYżką wY-

D zisieJ·sza II Konferencja Woje- konała Plan 3-letni,„jeżeli z wiar~ 
i potrz.ebn:Ym zapasem sił przystąpi 

wódzka posiada ogromne zna• liśmy do realizacji Planu 6-letnie­
czenie dla naszej organizacji par- go zawdzięczamy to Zwi~z~o 
tyjne,1. Przed kilkoma bowiem tygo wl Radzieckiemu, jego pomocy 1 Je 

TOWARZYSZE I TOWARZYSZKI! Ten ogromny wzrost ilości pomy- J Żarówek„ w Pabianicach wykonał 
słów i usprawnień jest wynikii;m żarówkę zastępczą do dalekopisów. 
olbrzymiego zainteresowania robo żarówki te dotychczas sprowadza­
tników, majstrów, techników i in- no ze Stanów Zjednoczonych. Pomy 
żynierów sprawą wykonania planów sly racjonalizatorskie tow Ruraw­
produkcyjnych, wyrazem ich patria skiego dały w roku ubiei;tłym pań­
tyzmu i przYWiązania do Polski Lu stwu naszemu przeszło 3'7 milionów 
dowej. zł. oszczędności. . Tow. Leszczyński 

Zadania organizacji partyjnych 
w zakładach pracy 

dniami V Plenum naszej Partii za-
ł 6 1 tn · go przykładowi. . twierdziło iprQilekt P anu - e ie- Siła Związku Radzieckiego, 3ego 

go - o którym powiedział Tow. Bie ł • · 
rut. Z·e·. ,,jr.st 1>r"gramem nie tyllto autorytet i mocarna don pomaga{1l 

"' narodom w ich walce o wolnosć. 
gospodarczym. lecz również ideolo- pomagają również narodem, kt?re 

Oto na:awiska n iektórych racjona Józef z PFSJ w Torr.aszowie, dżięki 
lizatorów: usptawnieniom technicznym skrócił 

Tow. Rurawski Stefan z Fabryki czas remontu maszyn z dni 28 do 3. 
. gicznym, J>Olitycznym, społeczno już , wolność uzyskały w umocme-

us~~~:r~~~.'J:a nasza ma przeanali niu whdzy ludu pracującego w bu w spaniałe perspektywy rozbudowy 
dowq11i11 nowego ustroju. 

~~;/~t~:~~~si~~~a~!~ze ~r:~~i Na V Plenum KC t-Ow. !\line po· województwa łódzkiego w Planie 6-letnim 
i błędy oraz nakreślić plan i meto wiedzi:bł~dowanie podstaw socjatiz- • , . . . 
dy Pracy PartyJ·neJ·, pol.ityczne1· i .or " W ielki jest nasz dorobek. N•e LIXlzi. Dla usprawnienia. potrzeb """u w kra.,iach demokracji ludo· d · · • · • ·1 t ganizacyJ·ne1· niezbędne) dla reahza m wolno się je nak upaJac ludnoscl pracuJą.ceJ, a swzego n e 

'NeJ' może si" odbyć tylko w dro k · ćl l kt · d b t lk' b dow··.1„ "go 1·" C.jl. zadań postawionych l'.lrzez KC " su ·cesam1 - za. an a, ore prze ro o n ow roz u U11.,,c„ s „ 

N asze organizacje pavtyjne pa­
miętać muszą o ewl~kszonych 

zadaniach przemysłu bawełnianego 
w Planie 6-letn im. i ze dot ychczaso­
wa praca organizacji i instancji par 
tyjnych w . tym przemyśle jest nie­
wystarczająca . 

Organizacje partyjne muszą 

wzmocnić swą walkę o produkcji;, 
a to nakłada obowiązek poznania 
tego przemyslu, je10 braków, tru 
dnoścl i pDtrzeb. Or1anizaćje mu 
szą się PDczuć w pełni odpowle­
dzia.lne za. g06lpodarkę swoich 7,a. 

dze pogłębienia. i zacieśJtienia " · t · · lk' • ł b d · i 24 OOO · b nasze.i· Partii. • n4m1 s OJą są wie ·1e, wymagaJą przemys u WY u UJe s ę . 1z Zakładowe organh acJ·e partyJ·ne wzajemnych stosunków ckono- · lk' b h t t i I k I h Na. czoło tych zadań wysuwa się d one wie 1eto o & ers wa. PO· m csz a, nyc • wykorzys tywać muszą swoi'e upra-

kładów i za wykonanie planów. 

:. micznych i współpracy gospo ar · · · · t · 
sprawa realizacji Planu 6·letn1ego, cze; między tytr)i krajami, a w swtęcerua - wymaga1ą upar CJ, Ogromna suma 97.600.000.000.- wnienia wynikłe 2e statu tu naszej 
który jest '\v-g słów t-Ow. Bieruta. pierwszym rzędzie z ZSRR. uciążliwej pracy. złotych jest za.pfanDwana na po· Partii, k tóry m ówi, że 

„skonkretyzowaną formą reali d · ' twem" Gigantyczny Plan 6-letni .i·est prze krycie tych wielkich inwestycji ,,kler
11
J ... spoi•--„- polity--·ym zacji ideologii naszej Partii na przo UJącym pans • . . 
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• t Aby daleJ· - z pełną skutecmoś- c1ez P anem wa i i p racy - ep- artu - e n•l'go. a· gMpodarczym życiem zakładu, określonym odcinku c1,asu, jes b „ d h · 
· l' · c1·ą w alc?:'. ' c' 1· łamac' opór wro"'a kla szej, ardziej upartej mz otyc czas. Tc ogromne zada nia stojące przed dla zapewnienia wykonani„ pod• ujętą w określone zadanie m1ą ~., ' " lk ' d · · lk' · • Merunkową polityki Partii, dro· sowego, aby wbrew jego wściekł.ej Wie ie rzeq:y ro 'ZE\ s ię z wie ieJ naszą organizacją i całą klasą ro- stawowych dyrekływ Partii i 

1rowskazem, wyt:rczną naszych nienawiści budować nowe lepsze zy pracy! botniczą województwa \vymagają Rzl\du", 
działań"„. cie dla mas pracujących Polski. a- w WYniku Planu 6-le tniego na te nie tylko omówlenia dotychczaso- że' 

w roku ubiegłym nasza woje- by skutecznie się obronić przed za :renie naszego województwa wybu- wych sukcesów, ale również Clapo· „organizacje przyjmuJI\ czynny 
wódzka org~nizacja partyjna mając chłannością imperialistów i ZWYCięs dow ane zostaną: fabryka mebli &"ię- znania się z niedociągnięciami, któ- udział w opracowaniu i wykona-
J)Oparcie i zaufanie mas pracują- ko wYkonać nasz Plan 6-letni - tych w Radomsku, zakłady przem. re hamują rozwój p rodukcji, które niu planów gospodarczych oraz 
cych łamała skutecznie opór wroga musimv dalej z całych sił rozwiiać ba.wełnianego w Piotrkowie, fa.bry- utrudn iają. a w niek tórych wypad- ponosz~ przed Partlą odix>wle-
klasowego, pokonywała trudności i umacniać naszą miłość i przy~ią- ka krosien ba.wełneanych w Zduń- kach uniemożliwiają wykonanie dl'Jialność za. ich wykonanie ••• ", 
walcząc 0 wykonanie planów pr o- z:mie do Związku · Radzieckiego, sklej Woli, fabryka. silników spali· planów nie tylko poszczególnych za że 
dukcyjnych na zakładach pracy, o pierwszel(o kraju socjalizmu. Przy- nowych wysokopręinych w Skier- kładów, ale całych branż. 
polepszenie warunków bytowYch · 1 iaźń i braterska współpraca ze Zw:iąz niewiicach oraz 14 innych za.kładów Usunięcie naszych niedomagań i 

h kl b t · · ł k. i'em Radzieckim to nasz w ielki ł · l'·' · d · kulturalnyc • asy ro o mczeJ, a przemys u wie n.tego i sre mego. braków jest gwarancją wykonania mała opór reakcji i kułaka w wal- wkład w dzieło obrony pokoju ~wia Pl 
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t . 
towego - ,„ zabe~p1'cczenie bezpi.e- R()zbudowa.ne zostaną zakłady ist- anu - e mego. ce o socjalistyczną przebudowe wsi. vv ~ 

Jeżeli klasa robotnicza Polski - czeństwa i niepodległości Polski. niejące. Wartość produkcji przemy Plan 6-letni zakłada , że wydaj ność 
słu s-0cjalistyczne.-o wzrośnie około pracy wi,nna wzrosnąć o 66 proc. w Rok ofiarne1· pracy klasy robotnicze.i 2,5·kr()fnie. Ilość zatrudnionych w prClemyśle, o 85 proc. w budownic­
przemyśle wzrośnie o' potlad 150.000 twie, o 52 proc. w kolejnictwle. . "d t a ło" dzkieO'O osób. ROZ\)ooznlc tilę budowę no~ Plan 5-letni przewiduje obniżenie WOJeWO Z W o wych linii kole.}owy<'h. Podejmie kosztów własnych dl& przemysłu co 

Chcę pmejść, towarzysze, do omó) Pula tov:arowa przezna_czona na · si~ budowę urzą,dzeń wodociągowych I najmniej o 17 proc . . przy jednoczes-
• wienia sprawy jak klasa robo- zaopatrzenie . mas p~acu!ących w na terenie miast i osiedli dookoła. nej poprawie jakości jego wyrobów. 

tnicza oraz masy mało 1 średniorol artykuły spozywcze i p1zemysłowe k 
nych chłopów naszego wojewódz- po_wa:żn~e wzrosła . . w g_~spo~~rc: Najpoważniejsze hra i przemysłu 
twa pracą swoją umacniają silę rry.1ęsne~ w rezultac1e ak~Jt „H o 
Polski Ludowej oraz światowY s1ągnęhśmy pełne pokrycie zapotrze ba Wełnianego 
front pokoju. . bowania ~ud~ości , w tłuszcze i mlę-
Ubiegły rok - b:icł rokiem o~iar- SO - SPoZYClf ktorychd w r~m f g;~ A naJizując pracę i wyniki osią- r trudniOłlych oraz kosztem pracy w 

nej pracy naszej klasy robotniczej wzrosło w s osun mt 0 .ro ~ mą· gnięte Jia odcinku przemy- g-odzlnach nadliczbowyrh. Prze-
i rokiem poważnych osiągnięc':. 0 1~4 proc. Zaop~ ra:eme e _ :;łu w świetle wytycznych Planu mysł bnwelniany naszego wojewódz 

Przedterminowe wykonanie :Pia· kę 1 _przetwor:i; .zbozowe na .grz s 6-letn iego - tr zeba shvrerdzić, że w twa, nby wykonać plan ?Zwiększył 
nu 3-Ietniego i planu za 1949 :rok trz~ roku biezącego w por wna- naszym przemyśle a szczególnie ponadplanowo ilatrudnienie 

0 
około 

dobitnie świadczą o ogromnym niu z rokiem 1949 wzros~o 0 . 
27 proc.: I bawełnianym istni1eją poważne nie- 9 proc„ a zakłady w Bełchatowie aż 

wkładzie pracy i wielkiej roli na· przy czy.m wzrQst s~zycia mąki doc!ąO'nięcia "bez usunlęcia k tórych o ptżes-zto 28 proc. · T yiko jeden za­
szej Partii, o bohaterskim wYSiłku pszennej wzrósł 0 78 proc. nie b~dzie ~ożna sprostać zadan iom kład , a to ZPB Ozorków wykonał 
klasy robotniczej, k~óra. darzy zau Usprawniło się znacznie zaopatr~e jakie wynikają rz. tego planu. swój plan przy 97.2 proc. zatru-
feniem nasza, Pa.rtię i Rząd Ludo- nie w materiały tekstylne. Wartosć dnienia . • Jest to wynikłem lepszej 

.__ · ł ' te'·stylnych nrzeznaczo Jakie są główne braki, naj,powa-wy. mavcna ow '"- „ pracy or&"a.nizacft partyjnej i admi-Zadania były bardzo trudne, jeś- nych na zaopatrzenie ludności na- żniejszej gałęz,i przemysłu naszego nlstrac"' przed1i„bloutwa, która 
li · · · rok 1949 nastą j ód t w roku 1950 wojewódrzt\va - pttemysłu baweł· "' " się zwazy. ze W u - szego wo. ew z wa opierając się o uchwałę BO potra-
pił dość poważny wzrost planów wzrosła o 46 proc. w porównaniu z nianego? fila. PGkonać trudności. 
produkcyjnych w stosunku do roku 1949 r. Wymienimy tu najwainiejsze: 
1948. W okresie sprawozdawczym ma-

„wysłuchują na. swych zebraniach 
sprawozdań administracji o wy· 
konaniu plattów prodllkcyjnych i 
stanie rnst>Odarkt ~llkładu, podej­
mują uchwały, zmiertaJące do 
Jak najlepszeto wypełnienia. za­
dań wyznac:ionych zllkłl\dowl 
pr-zez Partię i ltzą.d". 

Dlatego .orga.tt1'ucle partyjne win­
ny się !)J>rzeć o mbięczny plah pra-· 
cy. Rozpa.trUją:e sprawy swoJero 
zakładu organizacje partyjne 'Winiły 
plXlejmować konkretne uchwały 
oraz 8Pr&wd1'ć jak 1 ~ uchwały '!O 
sta,Jy -wykonane. 

Nasee ~P, · KM i komitety riakła­
dowe muszą tros:zczyć się o to, aby 
robotnicy produkcyjni 1tlllowiili ol• 
brzymi1t wlękność Da.Mych or•· par~ 
tyjnycb. oraz o w, aby naJbardzleJ 
dojr.:ałych politycznie i }>ł'ZodUJąeych 
w pracy .robotników pozyskać dl& 
naszej Partii. 

Dla. podniesi~nia pooiomu poli­
tycznego org. p ar tyjnej, dla podnie­
sienia jej wpływu i zna~nia należy 
rozw.rerzyć sieć ezkolenla. partyjneło. 
Stzkoleniem obowiąŁkowo objąć crz;lon 
ków władz par tyjnych , towar r.yszy I 
dozoru, . aktywistów związkowych 
oraz agita torów. 

Aby podnieść wydajność pracy, 
aby „skończyć iz niepotrzebnymi go-

dzinami nadliczbowym i, tmba 
przCJ§ć do systematyczne10 doHka„ 
la.nia zawodowego robotników nie 
wykonujących swoich baz akordow 
wych. W tym celu należy w każdej 
fa bryce zorganizować specjalne kur 
!JY. Na k_ur9ach tych winnt wykła­
dafo najlepsi fachowcy. 
Szczególną uwa.ri; zwrócić na. do­

szkalanie mlotlzldy 1 nowoprzyję­
tych pracowników. 

Komitety zakładowe winny populi. 
ryzować doświadczenia. i osiągnięcia · 
przodujących robotników. W akcji 
szkoleniowej poważną rolę odegrać 
powinna 01•ganfaacja ZMP~owska. 
Pamiętać trzeba o stałym 'rozw1>ju 

Wl!IPółzawodnlctwa pracy, we Wszy &t 
kich j ego formach i dążyć d o t ego, 
aby wszyscy członkow6e Partii brali 
udział we współzawodnictwie pracy. 

Organizacje partyjne i ewiąizki za 
wodowc winny otoczyć 01>ieką W11pół 
zawodnlc~wo dłu1ofalowe, sprawfl 
orraniza9Ji. brygad najwyższej Ja· 
ko~ci oraz współzawodnictwo w ra­
cjonalnym zużyciu surowców i ma­
teriałów. Współzawodnictwo pracy, 
jego r~zwój i postęp orat bralt l win­
ny być co p ewien czas omawiane 1'19. 
'lebrnniach komitetów i organi:r.acji 
partyjnych. 
Ctołowych wspóliawodnłk6w pra• 

cy należy popularyzować, troszczyli 
się o kh warunki bytowe, dll.wać hn 
ple,rwszeńatwo w remoncie 1 miett• 
kań, przydziale wczasów itd, 

Orira.niżacJe partyjne dbać muszą 
o pra.wldłowy przebieg narad wy· 
twórl'zych, o to by były dobrze prą 
gotowane i by na tych naradach pa­
Dował duch krytyki i samokrytyki, 
oraii atmosfera umoiliwiaJąca rozwL 
nłęcle inicjatywy, pomy11łowośeł 
UCZMtnlMll,{'YCh w naradzie, kCU• 
gólnłe prtodDWnlków pracy, 

Tronczy6 się o sprawni\ pra· 
cę parku mastynoweto, pllnowd 
pełne.f reali1acJl planów remonto• 
wych, rozwijać 1 11powszechnłać me. 
tody szybklero remontu.. Wychować 
za.logi w duchu socjalistycznego sto· 
sunku do mienia epołeC'Łnego. Pa· 
mi~tać o sabotażowej i dywersyjneJ 
działalności wroga klasowego, który 
chte znltzczyć naez park maszy• 
nowy. 

Ka.żdy wypadek poetoju, ety 
•wa.rlt must być irkrupulatnie ba· 
dany, dla wykrycia Jero przy• 
czyłt, 

Triteba podnosić czy8tość i kultur, 
m1e;i«ca pracy, rz.organizować współ· 
rz.awodnictwo o najcey8t8zą sal~, r.id· 
ditiał, cały riakład. 

W roku 1949. pr_zemysł bawełn~a my poważne sukcesy na odcinku bu 
ny naszego .wo1ewodztwa dał .kraJO downictwa przemysłowego i urzą: 
wi produkcJę o 24,8 proc. większą ! dzeń socjalnych. Oprócz inwestycji 
niż w roku 1948, . I przemysłowych zbudowano 105 do· 

Niedostateczny wzrost wydajności 
pracy ludzi i maszyn. Ogromna 
ilość, bo ponad 60 proc. robotników 
prodnkcyjnych nie wykonuje swoich 
norm. .Ze .nor my s~ realne, ie je 
wykonać można dowodzi iakt, że 
40 proc. izałóg plany swoje wyko­
nuje, a Wielu rz nich plany te prże­
kraciza. 

W ZPB w Pabianica<Jh w ciągu 
3 miesięcy pierwszego półroC'La br. 
przepracowano 70.000 godzin nad­
liczbowych ponad plan, a w ZPB 
Zduńska Wola w ciągu 3 ·miesięcy 

w wyniku ponadplanoWYch godzin 
nadliczbowych wY1)łacono przeszło 
21 m ilionów zł. Taki niepotrzebny 
wydatek unicestwj a oszC'lędności 
powstałe w wyniku sumiennej 1 o• 
f iarne; pracy części rzałogi wykonu­
jącej bazy akordowe. 

Uchwała Biura Organizacyjnego KC 
przemysł wełniany_ - o 15,7 proc., m6w mieszkalnych, rozbudowano 

przemysł dziewiarski - o 27 proc., szpitale i sanatoria w Radomsku, 
przemysł j~dwab.-galant. - o 23,7 Kutnie i Włodzimierzu, kończy się 
proc., przemysł melal?'vy - o 20 obecnie budowę szpitala w Łowi­
proc., ·przemysł chemiczny - o 33 c:~u, wybudowano względnie rozbu­
proc. Przewozy towarowe na PKP dowano 8 ośrodków zdrowia, szereg 
wzrosły o 28 -proc. żłobków przedszkoli itd. 
Podniosła się stopa życiowa klasy ' 

robotniczej, usprawniliśmy zaopa· Przytoczone wyże.i fakty i llczby 
trzenie, które jest obecnie dużo ko mówią nam o niezaprzeczalnych 
:rzystniejsze niż w latach poprze- sukcesach, które odnieśliśmy na 
dnich. przestrzeni 1949 i części 1950 roku. 

Współzawodnictwo pracy-dźwignią 
naszego życia gospodarczego 

N ajważniejszq rolę w tych osią­
gnięciach w wykonaniu planów 

odegrało współzawodnictwo oracy. 
Jeżeli w roku 1948 tylko l /4 załóg 
brała udział we współzawodnictwie 
pracy to w roku 1950 cyfra ta wzro 
sła do 59,6 proc. 

W okresie sprawozdawczym pow 
stały nowe formy współzawodnic­
twa - tkaczka tow. Terpi!akowa. w 
Łodzi pierwsza zainicjowała ruch 
~rygad najwyższej ja.kości. Za jej 
przykładem na zakładach naszego 
województwa ruch ten rozwinął się 
i dziś w naszym przemyśle 254 
zespoły walczą o najwyższą ja.­
kość produkcji. Również apel t-Ow. 
Markiewk i nie został bez odpowie­
dzi. Długofalowe zobowiązania da­
ły w roku 1950 państwu naszemu 
dodatkowo towarów wartości prze­
szło 3 miliardy złetych. 

Na wzrost produkcji, na wykry­
w anie u tajonych rezerw poważnie 
wpłynęły wielkie akcje polityczne, 
w którycł). tak aktywnie uczestni­

.czyła klasa robotnicza naszego wo­
jewódoztwa. Rocznica u rlXlrin Towa­
rzysza Józefit Stalina - Czyn l·sro 
Majowy - Warty PokoJu. one t-0 
mobilizowały klasę robotniczą. do co 
raz większych osiągnięć produkcyj­
nych, jako~ciowych i oszczędności. 

W wyniku n aszej J>racy wy-rośli 
nowi ludzie - przOdownicy pracy 
j ak tow. Kunaws~a z ZPB w Pa­
bianicaeh, tow. Kucner RóżA. z 
ZPB w Bełchatowie, tow. Janocha 
s „Meta.Iurgil" w Radomsku, Płu-

cińska z Fabryki._ Ża.rówek w Pabla 
nicach. Oni to i tysl~ce innych co• 
dziennie przekraczaj~ swo1e nor­
my, produkując towar najwyższej 

jakości, a za ich przykładem idą co 
raz to nowe grupy, które z dnia na 
dzień podnoszą swoją wydajność, 

usprawniają metody pracy l obsłu­

gi maszyn. 
W WYniku tego wspaniałego ru­

chu w okresie sprawozdawczym 
wzrosła wydajność pracy i tak dla 
przykładu w przemyśle bawełnia­
nym - jeżeli w roku 1947 przecię­
tna wydajność na krosno -godzinę 
wynosiła 6.408 wątków to w roku 
1950 osiągnięto 6.'761 wątków, co sta. 
nowi wzrost o 5,16 proc. 

Wzrost wydajności pracy i WYkO­
nanie planów produkcyjnych przy­
czyniły się do rea1ne&0 wzrostu za­
robków. które w 1949 r. wzrosły Po 
we:Znie w stosunku do roku 1948. 

W przemyśle włókienniczym (w 
branży bawełnianej, wełn1an.e.J, o­
dzieżowej it d.) zarobki wzrosły od 
30 do 50 l,}roc„ w m etalu i energe­
tyce o 52 proc., w budowlanym -
jeżeli w r. 1948 średni zarobek WY 
nosił 13.000 zł. tA:> w r . 1949 zarobki 
wzxosly do około 18.000 zł. 

Ogromny rozwój racjonalizacji 
R ózwinął się ruch racjonalizator 

sk i. W roku 1948 ilość wnios­
ków zgłoszonych we wszystkich br an 
żach przemysłu naszego wojewódz­
twa nie przekraczała 100, co dało 

oszczędności około 50 milionów zł., 
w roku 1949 zgłoszono 788 pOm;9• 
słów, przyjęto 522 - co przyniosło 
naszej gosp0darce narodowej 213 
milionów zł. oszc1edno!Alł. 

- niezawodnym orężem 

Niewykonanie batz akordowych 
powoduje "Wykonanie planu kOMJtem 
nadmiernego zwł~szenla liczby za-

U sunąć zaniedbania na odcinku 
szkolenia zawodowego 

Dalszym niedomaganiem w pr?.:c CD na to Komitet Miejski - co na 
to organizacja partyjna. zakła.du pra­
cy, dlaczego tolerują, tak·l sta.n rze. 
czy?! 

myśle bawełniąnym jest brak 
szkolenia. robotników nie wykonują 
cych &woich norm. W roku 1949 na 
6.453 robotników nie wykonujących 

swoich norm pmeszkolono t ylko Nieprrz.eszkolony robotnik d aje to-
1.519, tj. około 23 proc. war o 2łej jakości. Na przestrzeni 

B luro OrganizacyJhe KC na-
llZel Part•I przynlo nam s 

p()moclł przez przyjęcie specjał• 

neJ uchwały o pracy I zallnnlach 
Parm w przemyśle bawtlnłlM\ym. 
Słuszna ta. uchwala pomOfla Par­
tii naszej, związkom ~wodo.wym, 
admini9tra.cji pnemysłowej w 
wykryciu błędów i 11sp.rawnłeniu 
pracy. 

Trzeba samokrytyeznie powiedzie~. 
że jednak Komitet Wojewódzki na­
szej Partii niedolJta..tecznie pracował 
nad przyswe>jeniem teJ uchwały 
prz ecz; wszystkie ogniwa partyjne 
pracujące w pmemyśle bawełnia­
nym. Tak samo uchwała ta j~t nte 
dostatet%nie &popularyzowana wśród 
i nstancji i aktywu iiwiązltowego 
oraż administracji pN.emysłowej i 
dozoru średniego. 

Tr2eba aby towarayse:e riabierająć 
głos w dyskusji mówili o tym jak 
uchwała Bima Organizacyjneg<> rw-

lltała ptzenlesiona do ogt'an'iiacji 
partyjnychj na llaklady pracy, jak 
ona nam pomaga w pokonywaniu 
trudnoeci. J nk utbrolła nasv:ych 
żWl (łZkowców i ad minlatracje przed­
s lębloratw do dalszej pracy i walki Cl 
:pokonywanie trudności, o wykona­
n ie planów produkcyjnych. 

Chcemy na dtzisiejszej Konferencji 
z całll &iłą ,zaznaczyć, że uchwała ta 
musi być w dalszym ciągu wytyczną 
DMlych dzl&łal\, że wszystkie Jej «a• 
lecenia nas w dalszym cłĄ(u obowllł 
.zuJ", ł te zaniedbania w i>nerioeze• 
nlu łej uchwały do organlzacJI :pat· 
łyJnych trzeba. jak najszybcieJ odro 
bić. 

Narn w ydaje się, ie słus2ne będzie 
p6nOWJte przeprowa.dzenłe' a.kej( pO• 
:Ptll&rytacji tej uchwalY' łl\CZĄC t-0 ze 
zwi~kszonymi za.daniami ja.kle stoJI\ 
pl'Hd. Partią. adni111l1tracJ~ i iw. 
zaw. w związku .z Planem 6-letntm, ,_. 

Jak wygląda szkole:iie na przykład ostatnich la t spadła ilość błędów 
w ZPB P abianice. Na 1.000 tkaczy tkacki ch, ale na odcinku jakości 
nie wylOOnujących swoich norm szko wciąż nie ma zdecydowanego prze­
lano w miesiącu lipcu b r. tylko 33, łomu. Tkaniny gotowe I gatunku 
w przędzalnf na około 693 nie wyko stanowiły w 1949 r. tylko 64,5 proc., 
nujących swoich norm, w tym sa- a braki i resztki p!"l.eszło 12 proc. 
mym czasie szkolono tylim 12 ro· całej produkcji, Np. ZPB Zduńska 
botn'ików. Czyż w tej sytuacji dzi-

Inne gałęzie przemysłu 
wić się należy, że towart.ysze rz admi- Wola, przy nicgor~zym od innych 
nistracji tegoż pr?Zed.s iębiorstwa idą zakładów parku maszynowym, wy­
po fałszywej drodze zwi.ęk:szenia ila-1 produkowały w lipcu br. t ylko 19,4 
trudnienia - rz:atrufini ając dodat ko- proc. t owaru I gat unku i przeszło 
wo ponad 800 robotników. 30 proc. braków. 

S zer8ze 0111ó~1·len1e a~rawy puemy· I a'~adi. M-1 n111 tru~uolicl z wykona· 
&lu llawclmanego me oz11a.:1.11 le• m r tn planu. Duży łllC{lorz,dek panµje 

go, że w inn) rh htnnżB 1'h 1111•1t ;;n pr11-. I w Cenmice Cicrwonej, gdzie od dłui­
niyslu jest już wazy!lko <lohue. '.L'ru<l- szego et.113u l~tą zakupione i agran.ict. 
1ulści i braki wypływajtce z qiedosla• 11 nieuruchomi!l11e drogocenne i potrz~h 
tecznej pracy adminiatracji, zwittków nt! maszyny. Przykładów tych je!t w!~· 
zawod()wych i organizacji parlyjnej !' eej. Wsz~dzie one 'wiadcz, , że o·bok po. 
w innych branżach i waz(dzie tam po• wat11ych osiągnięć, Ił również {IGWdile 
winniśmy wtmocnic nasit pracę. Rów· braki, a wi(;c trzeba, aby towanysze 
nież w naszych hutach nklanych zo~t•ł w dysktl8ji mówili o brakach swojego 
plan remontu ma&zyn wy.kortany tylko terMu i łwojego układu pracy, - mó• 
w 35 proc. „Boruta" i inne zakłady Sł wili r61vnież jał Partia kieruje walkt 
n~kane postojami muzyn na skutek o pokonafiie tych trudno6ci. 

Zwiększyć troskę o wykonanie 
remontu maszyn 

planów 

P oważne za.niedbania. technicz­
ne mają równieź swój u jemny 

w;pływ na pracę prrzemysłu bawełnia 
nego. Zła k onserwacja maszyn spo· 
wodowała, że stan ich w n iektórych 
fabrykach, j. ni,). w ZPB Bełchatów 
jest bardzo kiepski. Postoje 
maszyn przeciętnie zabierają, 8 proc. 
ich I?lanowej pracy. Remonty kapi· 
ia.lne i zapobiega.wcze nie są właści­
wie rozpracowane i voważnie zani· 
żone w stosunku do potrzeb. Często 
się edarza, że t e zaniżone ~lany re­
montowe również nie są wykony· 
wane. 

W inn ych zakładach pracy E \Vy­
konawstwem r emontów nie jest lepiej 
- stąd biorą się postoje - stąd go· 
dziny nadliczbowe. 1 

Dalszą chorobą n aszego przemysłu 
Wyniki pracy w PGR-ach 

Dla przykładu podamy ZPB Ozor­
ków, gdzie na zaplanowanych do wy 
remontowania w I półroczu 19!i0 -
656 maszyn wyremontowano tylko 
441. w lit>cu zaplanowaho w tkaln i 
tejże fabryki wyrcmor.townn~I' 130 
krosien. a wyremontowane> tylko ó3 
iii. 40 Droc. p.lanu. 

to niewłaściwa, niesocjallst~·czna go- A ~li=u~qc . pract naa~ej or6anisacji 
splXla•·ka surowcem. Oprócz prze- 11ttrt~'Jnt!J na odcmku rolnictuv.i, 
k raczania- planów zużycia bawełny i &t u:ierd:.ić mu~imy pewne o~iqg11ięcia. 
;pr'Lędzy na tkalniach js tn ieje .u nas P rzede wllzyilkim wsku1u! chcemy na 
karygodne kwalifikowanie li wyrau· poważne rrznltaty w prory or11" 11 izat·j ; 
canie surowca do odpadków. 2 28- partyjnej w 1>aiutwowych guspo<lair· 
kłady pracy .Zi?B Pabianice ora2 !twaca rolnych, gdzie dzi~ki inicjatywi~ 
Zduńska Wola wyrzuciły do od-pad- Parli~ goepodar!lwa te ataj, się c1>ru 
k ów w ciągu 6 miesięcy br. 5.5-08 kg. bardziej przykład()wynu 1ospod1ratwa.mi 
bawełny, 'Z której to można. by w y- socjalistycznymi. 
produkować przeezło 27.000 m. tka- PGl<-y w roku 1950 :Jnacmie switk­
nin licząc średnio 5 metrów ;z, 1 kg. s::yły areał ziemi omej. W roku 1949 

Te powałne błędy i nledomaranla powierr.chuia ogólna 1iemi ()rnej wy­
$\t wynikłem ~zcrea-u iuadnicr~·ch 11ioal11 20.970 ha ..... a w roku 1950 wy· 
braków i błędów w J')rM ;v nlll'1X'JPar 1\osi 23.214, czyli "'"o5ła o 11 procent. 
til, związków z~wodowych i aparatu Poza wzrostem areal11 uemi notujemy 
a.dmini&tracyjne&-o. I równ()czeinie W&"O!t wyda.inoiici 1 ha,. 

która pnekracr.n bardzo znac1.nie wydaj 
n~ść w indywidualnych goapodaratwach. 
B1orqc za pod! ta1c9 śyto i ps:;enic.ę, trze­
ba prndP<l;ieć, że i rPd11ia d la tych zb61: 
ie J(flA/10Ńflrce chłop&kiej wy11 oai. dla śy• 
ta 14 q :; ha, ps:enicy 15,S q - a w PGR 
dla obu zb6.i wynoJi 21 q. 

O wnastającej produkcji PGR fwlad­
czy fakt odstawie1ua w roku 1949 dla 
celów bnsumcyjnych 77.350 q zboża. 
Równie! w goApodarce hodowlaM.fl Ił 
znaczne osiągnięcia. Mleczn()U k rów 
w PGR i est d11%0 wy tua nii w fO!pt>­
d1.mt1cach indywidualnych i to prOMlit 
o 1.20() Itr. na krowę rocznie. 

t.Ciaa dalsz.y na Itr. " 

' • 

• 

... 
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Silna i zdyscyplinowana organizacja partyjna· 
• 

to KWaraneia sprawnej realizacji zadań Planu ·6·łetnieKo 
.Refe.rat I sekretarza KW tow. Leona Stasiaka - wygłoszony na li Woiewódzkiei Konferencii PZPR w Łodzi 

(Dalszy ciąg ze str. 3-ciej) należą tacy towarzysze, jak Mieczysłarv 
Pluska - mechanik z Zespołu Leszno, 
tow. Cybulski z Zakładów Montażowych 
PGR i inni. 

godnień, wzyjęcia planów inwestycyj-
11ych, ko11traku1cji :;iemioplodów i trio­
dy c/ilewnej, akcji sietc:11ej, plano1~ego 
.\kUJIU %boża itp. 

Większość naszych komitetów zespo­
łowych PGR potrafiła wytworzyć odpo­
\\ieduią atmosferę sprzyjającą rozwojo­
wi socjalistycznego stosunku do pracy. 

W trosce o podniesienie poziomu lcul­
Zorga.nizowano. 22 ko~i~ety wspól:a- turnlno-oświatowe o robot/lików rol-
wodmctic:a, ktore wyb1tme przyczymły h . g 

118 
. · l' 

W naszej praktyce spotkaliśmy się z ni chłopi nie przystępują do spółrlziel-1 
objawem, że spółdzielnie zapomadajl!ce ni, ho 111e prowadzi się wśród nich agi· 
się dobrze stawaly przed trudnościami tacji, a wróg koncentruje swój 11tak 
wewnętrznymi, jak np. Sobota w powie- właśnie tam, gdzie już powstał~, luli 
cie łowickim i Kochauów w skiernie- gdzie org1111izu,ie111y opóldziclnie. 
wickim, Bąkowu Góra i Dobrysz) ce po- Np. spółdzielnia 1>rodukcyjna Wilk o-
, .. int Radomsko. wirr 11· chwili założe111a lirzyla 44 człou-

Organizacje pa4yjne w gromadach 
muszą dop1lnować właściwego wykona­
nia dekretu o pomocy sąsiedzkiej, by 
dehret ten stoł się poważnym orężem w 
rękach chlopo mało i .fredniorolriego w 
1.calce klasmvej 11a wsi. Wielkie zadania 
mają tu do spełnienia grupy agitatoróu;, 
któ1·e mu~zą we właściwy sposóh rnfor­
mować chłopów o polityce klasowej na· 
szej Partii i Rządu na odcinku kredy-

Lowania, rozrlzialu 11a11 ozów, ko11lrak· 
tacji itp. Należy zaopiekou:ać się spół· 
d:r.ielczymi ośroclhami maszynowymi, 
1wktywnić komitety c:r.lonkowskie i s:te· 
roko 1iopularyzować :naczenie mechani­
zacji dla chłopu mnło i średniorolnego. 

Pomy5lne wykonanie naszych zadań 
na odcinku tHzebudowy ustroju rolnego 
i wykonanie Planu1 6-lctniego w dużej 

111iene zaleiy od tego, „ jaki sposób 

nasi to" arzyszc, ucząc się 1w popeł.nio-

11ych błędach, potrafiq swoje ce1111e do­

świoclczenia wykor::yswć w dalszej pracy, 

1i do rzekroczenia norm w "rani· ny~ :r.o~·gamzo~ll~o . swiet ic, wy.110-
ę h od lpO d 60 t 1 ~ . I sazouo Je w biblzorclci <Jraz zorgamzo- Dzieje się tak dlatego, że nasze komi- ków, tę samą ilość liczy i obecnie, a 

tcty powiatowe i gminne zarlowolily się przecież jest to jedna z na~zych lepszych 
pierwszymi osiągnięciami, 111.miojąc, że sµółdzirlni, mająca już SI\ ój poważny 

/)Odpisanie sUILUL!t prze: chłopów :;11)(il- dornhek. Organizacja partyj11a spółdziel­
nia ich 0<l dals:ej robot.y orga11i:iwcyj110- 11i 11ie robi nic. aby osiągnięciu. swe 
politycznej w tych gromadach. spo1mlary:o1a.ć. aby przyciqg11ąć 1towych 

cac o procen , w za eznosc1 l k - · I b • 
od charakteru pracy. w11;10 67 urso1~ dlu ana! a _e~w, na 

p · · · ł · . . . I ktorych uczyło się 661 robot111c i robot· 
.owaz?te roz~1·rnę się r~wme_z ru~ 1 llików. 

1ac101zolizator.~k1. Do racJonalizatorow 

Cyfry mówią o wyższości gospodarki 
uspołecznionej nad indywidualną 

'l'ę sytuację wykorzystuje wróg-lwfok, c:łonkńtc. 
frlóry mobilizuje stvoje .•iły i prowadzi '.l'rndiw.ici 1101i1.yc:;ue :więks=a fukt 
dy1('crsyjnq robotę. Są SJJóld:icfoie pro- .•lubej /)rnc)' na odcinku kobiecym. 
duf;cyjne, w ll'tórych nie ma żadnej po- Uc:11e kola gosp()(/)'ri wiejskich były zu· 
1t:1i:i:nej roboty JJOlitycznrj. Nie clociern I stmcio11e smne sobie. 11ieob.1lugi1~·ane 

L?111 w1i 1>ras11,_ <mi. film. at!i zes!iól .\1~ie1 I 11rze:; g1ni1111?' i 1101ci.atowy ~1kfy1'.'. hobie~~­
ltc01cy. Orfltlll1zacJa 1rnrtYJ11a me popu- l\.11lak waJąc tę naszf słalJOsc nasilił 
laryzuje osiągnięć •pól<lzie1ui. Okohcz- S\\ oj~ agitację specjal11ie wfród kobiet. 

w walce o silną i zd ysc yp l inowa:Qą 
partyjną N tt odci11ku budowy spółdzielni produk I spodarstw_ach indywidualnych, np. JJ?il­

cyjnych Partia nasza, dzięki pod· kowice - :biory w pszenicy mi<tly wyż. 
niesieniu poziomu ideologicznego c::lon s::;e o 2 q, w życic o 3,5 q, w ou:sie o .),5 
ków organizacji partyjnej 11a wsi, wy- q - niż w gospodarstwuch indywidua!-

organizac1ę 

Z adania jakie przed nami stoją są tii tych zakładów musimy przyciągnąć 
• 11 iclkie. Wymagaj/;! one silnej, zdy- do a/,·cji w :or:::e11ia grup kandydackich. 

scyplrnowanej organizacji parlyjuej - Jli'ykor.z}'Stcmie uszysthich na.szych sil 
ona to tylko gwarantuje, że linia Partii i wpływów pomoże zbliżyć najbardziej 
liędzie 11 cielona w życie, że wielkie za- dojr:alych chłopów malo i śred11iorol­
cla11ia Planu 6-letniego będ'ł wykonane. 11ych dQ naszej l'artii i zlikwidłJu:ać bia· 

' kc1zać się może duży111i osiqg11ięciami. nych. Jeszcze lepsżc i·ezultaty pracy zc-

Niewykorzystane 111ożliwości Mając więcej hartu i doświadczenia sp?łowej uzyskała spółdzi.elnia produk­
nasze komitety powiatowe, gminne i or· cyJna "'. Grochowie . po~1•iat .Kutno -
gan.izacje gromadzkie potrafiły skutecz· w„przemcy o 3 q, w z;.J'.cie wyz;sze o 9 q, 
niej przcciwstawjć się reakcyjno-kułac- mz w gospodarst1cach 111dyw1du.<1lnych, a 
kiej akcji, w innych kul.tu~ac1~ jeszcze lepsze. pl~n>" 

Po Pierwszej Konferencji Wojewódz- . W celu mes'.enrn pomocy .społdz1el-

N iektórc konutcty powiatowe nic dnce- Slabu i n icdmtuleczrw jest pmca ZMP 
niają wspciłudziału 2SL w organizo· :&SC/i. 

wan.in spółdzielni produkcyjnych, jak li/dpy robotnicze, które w ramach 
do niedawna np. KP w Sieradzu wopół- lqc;ności miast.u ::e wsiq tl'yjei: żują na 
udział ZSL w organizowaniu spóldzicl- gromady, s11 rówmez w niedos!11teczn.y 
ni produk!'yjnych pojmował w te11 opo- .~JJosób 1cyl.·or:ysty1cane. El<ipy le ria 
sóh, że przeprowadzał jedy1:ic rozmowy skutek brnk11 i11struhtażu or1i: nic:na­
na szczeblu powiatowym, a nie potrafił jomo.ici :;agad11ie1i spółc/:;ielc=o.\ci 11ro· 
akty\1 izować i wciągać cło współpracy dukcyjncj 11ie mogq w nideiytym stop­
członków ZSL w gromadach. Organiza- 11iu polityc:;11ie oddzialyrwć rw tciaś. 

'.l'ow. Stali11 uczy, że: łe plamy w sieci organizacji wiejskic11 
„gdy już dana jest słnsznu linia, gd:y Rozhurlowując grupy kandydackie na-

kiej mieliśmy na terenie naszego woje- n~om . .ProdukcyJnym w zakresie .mc?ha­
wództu:a zaledwie dwie spółdzielnie. mzacJ1, na . terenie naszego WOJewoclz.­
Na 1 stycznia 1950 r. zarejestrowanych twa w okresie sprawozdawc~ym zorga'.ll· 
mieliśmy 9 spółdzielni na dzień zaś zoivanych zostało 8 P0/11-ow. W w10-
l. 9. 1950 r. mamy przi:szło 90. sennej akcji siewnej udział wzięły tyl-

ko 2 POM-y. Dopomogły one istnieją­

cym spółdzielniom w sprawnym prze­
biegu orki i zasiewów wiosennych oraz 
wydatnie przyczyniły się do likwidacji 
odłogów. W czerwcu powstały dwa dal­
sze POM-y, tak, że w akcji z;nmmej 
udział wzięły już 4 POM-y z parkiem 
maszynowym liczącym 32 traktory i 20 
snopowiązałek. 

dane jest słuszne t'Ozwiązanie zagad- leży pamirta(", że chcemy pozyskać dla 
nienia, pow~dzen!c ~prawy zalc~y o~\ naszej Partii chłopów, aktywistów ZSCh, 
111·acy orga111zacyJneJ, or! orgamzacJI aktywistki kół vosiiod)ń wiejskich, ak­
walki o wcielenie w życie linii Par- tyw1st1iw spółdzielni produkcyjnych, ak­
tii". / tywnych członków mel narodowych, przo 
~ są jeszcze ~ n~s w wo!ewództ~ie downików pracy PGR-ów. · 

W lutym i marcu zorganizowano 24 
1póldzielnie. Szczególne natężenie prac 
przy organizowaniu spółdzielni produk­
cyj11ych miało miejsce w lipcu i sierp­
niu, w wyniku czego powstało 41 no· 
wych spółdzielni. ' 

~półdzielnie produkcyjne skupiają 
obecnie 1.656 gospodarstw o powierz· 
c/mi 9.349 ha. 

Największq ilościq spółdzielni pro­
du1'cyjnych poszczycić się mogą po· 
wiaty: Rawa Mazowiecka - 14, Ra­
domsko - 13, Kutno - 10 ora: 
Łódź-powiat - 10. 

Szereg spośród zotganizowanych spół­
dzielni już obecnie w sposób pozytyw· 
ny oddziaływuje na teren, jak np. Wil­
kowice, Grochów, Gałkówek, Kuczyzna, 
gdzie wszystkie prace wykonywane są 
sespolowo, znacznie szybciej i lepiej. 
Uprawa ziemi i zasiewy na polach spół­
dr.ielczych wyraźnie odcinały się od go­
spodarstw chłopskich. 

Zbiory w spółdzielniach produkcyj­
nych znaczme prz;ewyższa.ją zbiory w go· 

W akcji żniwno-omłotowej POM-y 
wykonały pracę w przeliczeniu na orkę 
śred

0

nill na przestrzeni 2.500 ha. Już 
obecnie w ramach jesiennej akcji siew­
nej POM-y posiadają zamówienia na oko 
ło 3.000 ha orki średniej. $wiadczy to, 
:ie przełamuje się nie uf n ość chłopa do 
maszyny. 
Wysiłkiem Partii i ZMP przJ1 POM-ach 

zorganizowane zostało współzawodnic­
two pracy, dzięki któremu szereg trak­
torz;ystów przekracza 11orniy swej pracy, 
Tak na przykład ZMP-ówko Szubsko 
Teresa wykonuje 150 procent normy. 
ZMP-owcy Ejsmond i Szwaczy/la :r. PO. 
M-u Bogdanka wyrabiają po 170 proc. 
normy. 
, . 

cje gromadzkie, komitety gminne i po- Komitety powiatowe nic potrafiły rlo­
wiatmc;e 11111su1 umieć w walce o spół· tychczas wykorzystać POM-u, jego wpły 
dzielc::o.~ć proclu.kcyjm1. Qbok urucho- \ wi1w i znaczenia do pozy.kania chło· 
mienio it·szyst/,·ich swoich sil - urucho- pi>w dla gospodarki zes)lolo1' ej. S::c:::e­
mić i rozwinąć stly i wpłyu;y ZSL. gólriie .~laba jest praca POM-u Bedlno. 

Braki gospodarcze 
B rakom i10litycznym w pracy nad 

spółrlziclniami produkcyjnymi od-
11011 iadały braki gospodarcze. 

Nie dopilnou:<iliśmy wypełnienia prze; 
czło11/,·ów spółdzielni statutowych obo­
wiązlców, jak wpłacenie ud:;ialów pie­
niężnych, wkładów i11wentarz;otvych, 
siewnych i poszowych. 
Błędem było to, że wkłady nie były 

regulowane. od razu, przez co pozwoli­
liśmy wrogowi na przeprowadzenie de­
strukcyjnej roboty. 

Poważnym również niedociągnięciem 

,icsl nieu,ykorzystywonie Jlrzy:muwa11ycl1 
kredytów inwestycyjnych. Na budow­
nictwo zespołowe kredyty wykorzystano 
w 21,9 proc„ na inrlywidualne w 9,8 
proc„ na inwentarz zywy w 27,9 proc„ 
inwentarz mclywidualny w 56,9 ~ll·oc. i 
nu inwentarz martwy w 4,5 proc. 

?mrny he~ konutetow pal'tyJnycb, Jest z kolei omówimy, jakie są siły na-
Jeszcze wrnJe aromad bez organizacji h · „ · kl 

. 
1 

" szyc organ1zacJ1 partyjnych w za· a-
partyJnyc 1. d h J k' 'ł p ·· 
Słabość tłumaczy najlepiej, skąd się a~ pracy. ~ ie" są s~ Y arhi. „przo: 

bior~ trudności, na jak.te napotykamy duiącego odclz1ałn , ktory ma k1erowac 
pl'Zy zakładauiu spółdzielni produkcyj· wy>iłk1em załóg - w walce o wyższt 
n)ch, przy skupie zboża itd. wydajność, o w1konanie Planu 6-letnie-

W całej rozciągłości odnosi się do na8 go. 
ud1wała Biura Organizacyjnego KC, A11aliza .danych cyfrowych, mow1,-

która mówi: cych o sli11d•• or;z;anit.at:ji parl~'jnycb na 
„Rosnące zculaniu i zaostrz<ijqcc1 niektórych zakładach pracy, w~kazuje, że 

się wallra klasou:a tvyrnagają wysil- sily nas1.ycl1 organizacji partyjn)ch st 
h·u całej Partii w celu szybkiej liku:i jcs1.cze 111edostaleczne. 

dacji sla~ych pu11lttów w prncy orgii.- Cóż z tego za wniosek? Nie wy kort)'· 

ni:;acji partyjnej na wsi, wzmocnie- stujcmy możliwości wzrostu Partii. Ko­
nia icli 1.-adr, wzbogacenia ich życia mitety mjcjskie, powiatowe i zakłado­

wewiiętr:nego, ich umasou:ienio o~a: we nie prow<1dzą dostatecznej pracy po-
wydatnego rozszer:enia ich wply· litycznej w~ród załóg, nie znają swoich 

tvów". 

Komitet Wojewódzki i komitety po-
1,iatowe 1ńuszą opracować plan rlziala­
nia znuerzający do wydatnego t'OT.sze· 
rzcnia nasi)ch organizacji gromadzkich 
i folwarcznych . 

Wszechstronny rOZWOJ gospodarki rolnej 

\V e wszystkich spółdzielniach prod nk 
cyjnych Il i III typu, powstałych do 
dnia 1 wrzc:śnia br„ wprowadzono d11iów 
lei obrachunkowe. Nie wszęrlzie jednak 
były one prowadzone prawidłowo, wsku 
tek czego nie odzwierciedfoly pr111alzi­
r.cego wkładu vracy członków spółdziel­
ni, nie mobili:owaly do vracy zespoło· 
wej i powodowały ob11iżc11ie dyscypliny 
prncy to spółdzielni. 

Poważne blęrly popełniono na odcin­
ku pomiarów roln)'Ch (wymiany grun­
tów). W okresie sprawozdawczym wy­
dzielono areał gruntów clla 79 spółdziel­
ni, a w 7 są prace w toku. I na tym od­
cinku również można zanotować szereg 
truJności na skutek 11iewla,ic1wego pud.ej 
~cia ze strony KP do tych spraw i w 
niezrozumieniu słusznych nasta.wień KC 
nas1.c.i Partii, które polecają, by przy wy. 
mianie gruntów jak najmniej chłopów 
mało średmorolnych przerzu~ano 

Musimy, po pierwsze, w1korzy•tać do 
świadczenie i autorylet ekip ruchu łącz· 
noścj, których mamy 524. One to powin-
1iy prowadzić robotę polityc:111fl i po­
masać nom w tworzeniu grup ka11dydac­

załóg, wśród których jest tylu hezpar­
tyjnych przodowników pracy, zwi~z11-

nych z nnmi i z nasz) 111 ustroj~m, któ· 
rzy to d0Jw111entują swoj;i 1·odT.ienn11 
pracą, przekraczaniem 11orm, qrłzialem 

w akcjach 110lityczn)ch kicrowwych 
przei na~z~ Pani.o;, jak '\\arty S1ali1\\JW· 
skie, \Varty Pokoju. 

R ów11ież poważne ·są osiąguięcia na 
odcinku gospodarki indywidualnej. 

l1rzede wszystkim dzięki likwidacji orL­
logów zwiększył się areał ziemi ulraw-
11ej o 4.000 ha, wzrosła wydajność z liek 
wra w poszczególnych gatunkach z;bóż. 

Na ·odcinku hodowli bydła i trzody 
chlewnej nastqpił znaczny wzrost. Dla 
przykładu można podać, że w roku 1938 
na terenie na.szego województwa było 
360.000 sztuk trzody chlewnej, a obec-
11 • t' mamy 522.000 sztuk. 

W trosce o dobro chłopa małorolnego 
i średniorolnego rozbudowano na tere· 
nie naszego województwli sieć spółdziel­
czych ośrodków mruizynowych. W roku 
1948 mieliśmy ich 68 - obecnie mamy 
198. Również i ilość maszyn znacznie s'ię 
11owięks:cyła, w roku 1949 w SOM-acli 

było 713 siewników, lctóre obsiały 8.652 
hektary, obecnie mamy 1.890 siewników, 
które w okresie wiosennym obsiały 
30.927 lta. 
Również na odcinku używalności 

przez ehłopów traktora nast1!Pił wybit­
ny przełom. W rnku 1949 zaorano trak­
torami 1.051 ha, a w 1950 r. 2.367 ha. 
Osiqgnięcia te są rezultatem orga11i· 

zacyjnego wysiłku naszej Partii, zmie­
rzającego poprzez wprowadzenie pier­
wiastkowych elementów planowania so­
cjalistycznego na wsi, tj. kontralaacji ro­
ślin przemysłowych, trzody chlewnej i 
planowego skupu ziemiopłodów do pod· 
niesien'ta stopy życiowej chłopa oraz 
zapewnienia coraz więcej środków żyw­
nościowych klasie robot11iczej i surow­
ców dla przemysłri. 

z miejsca na miejsce. 

kich. 
Po drugie, trzeba wykorzystać ro-Komitetu Wojewódzkiego Błędy 

N a czoło wszystkich naszych braków I Z tym funkcjonalizmem w pracy KW botników, członków Partii, mieszkają-
w pracy na orlcinku spólrlzielni I musimy slco{TCzyć. Budownictwo wcja- cyeh na wsi oraz robotników drobnych 

prorlukcyjnych wysuwa się niedostatecz- li:zmrn w Polsce to nie spratva jednego zakładów prac?" W_ n~szym wojewódz­
na i niewła&ciwa praca Komitetu Woje- wydziału, to sprawa całej organizacji twie jest sto kilkadz1es1ąt małych zakła-

Sprawa urnocrnenia 11abz} c/1 sil w za­
kładach pucy jest hardzo waiuym za· 
daniem. Chcielibyśmy, ahy sekretarze z 
dużych zaklaclów pracy \\/' dyskusji po­
wiedzieli, jak u nich jest ze s1>raWQ 
wzrostu orga11izacji partyjnej CT.Y 

sprawę tę sta11 iali 11 siebie na konutrrie 
r.akładowym, czy prz)kto jakieś kon­
kretne uchwały jak są one rcalizo· wódzk.tego. I 1m11j·j11ej. dów pracy (cegielru, kaflarni, tartaków, 

Komitet Wojewódzki zwalał c1ęzar p . , . . cukrowni). Robotników, członków Par- -.·ane. 
am1ętac prz;y tyni musimy, :e or-, 

walki o spółdzielczość produkcyjną i1a S k · ł d · ' 
barki Wydziału Rolnego. Inne wydziały gar~iz~u:a'.iie .~p.ółdzielczości pro~uk- U CeSy naszeJ fil 0 Ziezy 
KW uważały się za zwolnione od tej cy1ne1 me powmr10 nas odrywac od • 
„c'zysto" wiejskiej sprawy. w planach troski i opieki nad mało i fred11io- O o wieLki~h. naszych . osi~gnięć.\ . Koło ZMP, w ~niewie zobowiązał~ 
pracy naszych wydziałów - Organiza- rolnym chłopem, który jes:cze po- 'l'OktL minionego zali~zyc mu- s1ę wykonac S,; ;;temet~ ~OSJ?odar-
cyjnego, Propagandy, Kobiecego i in- zostaje przy swojej indywidualnej simy wzrost sity i wpŁywow_ ZM~, czym .dla. członkoi._v spo~dzielni PllO-

nych nie była wcale, albo w niedosta· gospodarce. Ta forma gospodarki który Ł w n<;1szym 30 ~gje:t'odz~w~e ~~~~y~neJ 3 domki zamiast planowa 
tecznym stopniu uwzględniana praca na obejmuje u nas obecnie 95 procent ·wzros łz k .orz esz o . o o o o . 
odcinku spółdzielczości produkcyjnej. . 6~.000 cz on ów. Wszyscy wiemy o wspanialej po-
Tym tłumaczy się brak filmu ohjazdo- areału ziemi. I Ok-0!0 17.000 młodych robotnik ów stawle i osiągnięciach koleja1·zy 
wego, brak prasy, świetlic, brak opieki Słabość pracy organizacji partyjnej i· wzemyslowych jest członkami ZMP. ZMP-owców z Kutna i Karsznic (po-

Braki ·w pracy organ1zac1i partyjnych . 
na WSI nad kołami gospodyń wiejskich, niedo- naszych tra'.1sm:s~i wśród właścicieli go- i . } ok~ł~ 15.000 mł~dych robo~- wiatu siend7.kiego), którym przewo_ 

O siągnięcia nasze na odcinku rolnic· i mi, brakiem troski o podniesienie wa­
twa mogłyby być o wiele wyższe, rw1ków zdrowotnych i mieszkaniowych 

gdyby nie niedociągnięcia wynikłe pr:r.e. robotników rolnych. 

stateczna praca ZSCh, ZMP oraz niedo- spodarstw mdywirlualnych oraz wzmo· . 111kow ~1m~cych udział we wspoł uzą zdolni i oddani naszej sprawie 

d k · · z' 011ą dzi'a'alno•c' kulaka 1• sriekulaiita . zawodmctw1e pracy przeszło ~.OOO ZMP-owcy Ludwik Bachulski stateczna opieka na ·omitetanu gmm- 1 ° 
nymi i partyjnymi organizacjami gro- odczuwamy obecnie w trakcie realizacji ' należy do ZMP. Mamy 546 mł~- i Adam. Bytner. 
madzkimi. a1rcji slm.pu :r.bo:i;q. 1 dzieżowych bryg.ad prod~c:yJ- Przykładów tych moglibyśmy P-O­

wai:nie ze słabej pracy organizacji par· I<ównież i na odcinku organizowania nych i około 250 orygad I-eJ Ja· dać 0 •viele więcej, wszystkle one 
• tyjnycli na wsi. svółdzielni produkcyjnych popełniliśmy 

W PGR-ach nasze organizacje partyj- niemało błędów. Zdanie sobie z nich 
ne nie przejawiają jeszcze dostatecznej sprawy jest konieczne, grly:i; to, co jnż 
czujuosci. Do tej pory nic usunięto i:robiliśmy, jest zaledwie skromnym po­

Z d · t • h WSl kości. świadczyłyby · o WlC~lkim patrbtyz-a an1a organ1zaCJ1 par YJilYC na I Dumną jest nasza Partia z młodz.ie mie i ofiarności naszej ZMP-OW-

z wielu stanowisk elementów wrogich, czątkiem. 
tłumacząc się brakiem nowych kadr. 
Komitety zespołowe i podstawowe orga­
nizacje nie instruowane przez KG i KP 
nie spełniają jeszcze swych kierowni­

J
akie zadania stoją przed naszą orga- Zwięks:yć 11ależy udział kobiet we u.U;- : żowców. ą, . fabry~.i M - . 1: gdz;e skiej młodzi~ży w walc~ o wykona-

d . 1 'łd . l . ·k l" 1 b' L olbrzynua w1ększosc młodz1ezy robo- rie planó\v pro duk·:;:.inych, w · ralce 
nizacją partyjną w związku z po· zac 1 spo :ie.m ornz sz -~ ic. "° ie Y tn'.·czeJ' nalc·;y do ZMP, a 87 proc. za_ 

b k d · · · h k · t kt ~ o socjalistyczną Polskę. 
wyższymi ra ·ami i nie oci~gmęc1an11 1111 z?otec m ·o!-°, ~groi:ionww, ra o- ; trndnionej tam młodzieży bierze 

czych funkcji. 
Dla przykładu weźmy sprawę narad 

wytwórczych. Członkowie komitetów ze­
społowych i rolnych rad zakładowych 
u1e biora w nich aktywnego udziału, a 
raczej w·ykonują tylko zalecenia admi­
nistracji. Tak ta sprawa wygląda prawie 
w każdym zes_pole. Winę ponoszą KP, 
które zbyt słabo opiekufą się komiteta· 
mi zespołowymi. Na skutek takiego sta· 
nu rzeczy w PGR-ach systematycznie 
przekracza się wydatki planowane na 
koszty administracyjne. Biorąc pod uwa­
g\) I półrocze br„ preliminowaną sumę 
wydatków przekroczono o 25.194.000 zl. 

Jednym z dalszych niedociągnięć jest 
beztroslcie planowanie w zalcresie inwe 
stycji, jak np. w PGR Kruszów, gdzie 
do budowy wielkiej tuczarni przemy­
słowej sprowadzono cegłę aż z Wielu· 
nia, mimo, że w tym samym gospodar· 
stwie znajduje się cegielnia produku· 
jąca 500.000 sztuk cegły rocznie. Za 
transport cegły z Wielunia zapłacono 
4 nuliouy złotych. 

W wielu PGR•ach nie stosuje się prac 
normowanych, nie !.(,')'płaca się stawek 
przewidzianych umową zbiorou:ą. Zbyt 
niskie i nierealne są także niektóre nor­
my, i<ł- np. kopanie n.a I godzinę 55 kg 
:1iemniakóip. 

Niedostateczna praca naszych organi-
1ncji partyjnych i Zw. Zaw. Rob. Rol­
pych jest w wielu wypadkach przyczyną 
złej opieki nad robotnikami sezonowy-

Pierwszym i poważnym błędem był na orl~mku rolnym? r:r.ystow,. rac~1mistrzo:v itd. , ·udział we współzawodnictwie pracy. Osiq,gnięcia. han. ltJ$~yplina i doj 
fakt, że zarriiast wychować i usamodzicl- z . 1 Ot·„•amzacJe partyJnc musz• clh_ac o Brygada pr·odukcyJ·na ZMP-owca rzolość ZMP byłyby bez u-qtpienia 

l 'd 1 adaniem organizacji partypiyc 1 w „ 
nić. w wa ce o spó1 zie czość, organi- b . . k to, by. z.MP na gro.ma.dach z~poz_uac cl_o-. • Bohdana Jo'zefa wyrabi'a w ZPB iviększe, gdyby nie dotychczasowy 

l ki k l'GR musi być walka o o mżeme osz- . ' 
zacje gromac z · e i omitety gminne, m lk k . kładnteJ z. z.a~adme111e_m społd. z1el. ci:osci (Ozorko' w) 125 proc. bazy produkcyJ· b rak 1wieżutej pomocy organi::mcyj-
K · W d k w d al R l tów tdas11ycli. w a -a o wy oname za-

olllltet ojewó z ·i - Y zi o • dań produkcyjnych, przewidzianych w pr?d_ukcyJne.i I włącz~c. org.anizacJę mło nej. ZMP-ówka Batos Irena za trud- nc-pol.itycznej Par tii dla ZMP. 
ny wziął ciężar pracy na swoje barki. Planie 6-letnim dla państwowych go- clzirz~wą d.o aktywi~JCJSZeJ. pracy n~d dona w fabryce Dywanów i Chod- Komitet C e ntralny naszej Partii 
Nie dało to oczywiście pożądanych re- spodarstw rolnych. Walka o wytworze- or~a111.zowa01em sp~łdziel111. ~V społ· ników wyrabia przeciętnie 124 proc. ~tus.znie zw rócił uwrgę na nasią nie 
zultatów. Za słabe są siły jednego wy· k d · · . dzie.·lmach ~>r.odu'kcnnych nale.zy two- ~.ormy. ZMP-owcy \nalczal' H e i1rvk aostate~znn pomoc dla ZMP, że w nc( 

ł d cl nic właściwego stosun -u o mienrn pan- " " • 0 "" 

dzia u, nawet wte y, g y są rozszerzo- stwmvego, do maszyn. Walka o właści- rzyc młodziezowe brygady ws11ołzmcod-. i Zawieru cha l\iieczysław ze.trud.nie- ~zej pi·acy codziennej n i e zajmoiva-
n~ o kilkudziesięciu aktywistów nieetato- 1 „ O . 11 ictu:a 11rc1cy. ni· w "akhdzt'e M _ l, \" yi·a- liśmy si" praca. i życiem o r.m:i.nhac3'i 

d • we przcprowac zenie inwestyCJI. rgam- ~ .u T „ 
wych. Prace te muszą prou:a zić wszyst- Na odcinku ruchu łączności. {11brylc :;e " •. t. aJ· ą r ,. 15?. pr·oc. i ;nstanc3'i ZMP- owskie3'. 

d · zacjom partyjnym nie wolno zapominać ,..~ - ~ 
kie nasze 01·gani:;acje partyjne, co ne11· PGR n-si«. 1111leży przeprou:ad;ać c;;;P._,ste od-

o robotnikach zatrudnionych w -ach 1 nie, nigdy ich nie przerywając. ,„1.c·1· „·z.liolr·niou:c /;ierowników ekip, 
o ich warunkach materialnych i byto- o właściwy 

organizacJi 
skład socj·a lny 
inłodzietowej 

Budując spółdŻielnie produkcyjne ko- wych. Troszczyć się trzeba 0 coraz lep· dla ~c1po;nani<i ich z bieżącymi, akitmt- i 
nutety powiatowe w wielu wypadkach szą pracę administracji, rllatego należy nymi zagadnieniami ( ze specjalnym U· 1 
brały pod uwagę niewłaściwe gromady. wysuwać przodowników pracy na sta- w::ględnieniem spółdzielczości produl.-

Towarzysze z powiatu skierniewickiego nou:islm lcierownicz;e, usuwając tych, cyjriej). > . . , . . • I w ymien,i!iśmy poprzednio osiągnię 36 proc. org. a uczniów jest przeszło 
i Radomska założyli spółdzielnie tam, którzy źle pracują. Aby I OM-) mogły spelniac s"OJC ~a ia ale one nie powinny nam za 41 proc.:. 
gdzie nie ma gromadzkich organizac,ii . . . <lania należy wprowadzić systenmtyczne i ·~ b raków niedomagań i błędów Wiemy, że wśród uczącej się mło-
partyjnych, gdzie również praca ZSL jest KP .m~szą bardzi~J sptem~t~cz.me ~iJ I sz/;o/c11ie polityczne pracowników PO-'! ~e~;~cy na od~inku ZMP. Najpowa_ dfieży jest dttżo wartościowej mlo-
słaba. Powoduje to, że w spółdzielniach 1

1n~w1a~ się zorgailuzo~va/ nymi JUd-r. spo • M-ó1c. żniejc;zE: z braków to z ly sklcid ŚocjaL dzieży pochodz enia 1·obotnicz ego, ale 
takich, jak Bąkowa Góra pow. Radom· c zie mai.m,. w ce_ u ic 1 . go~p~ .arczego Czębciej należy uuądzać narody pro· ny w ie lu organizacji ZMP-owskich . chcemy tu. podkreślić niedostatecz na.. 
sko, spółdzielnia Kochanów powiat Skier tczmocn~ełdn~, /~więks::em.al ilo~ci ~:r.ło~ cl11kcyj11e w POM-ach i aktywizować ra- ! Partię n?.szą i ZMP cechowała bez ilość młodych 'l'obotników zorganizo 
niewice występują poważne trudności. ków spo .:ae m. o~az ~rea. 11. z7em1 .• , dy społeczne. KP ~~uszą 1~iezwłoczni~ : troska 0 tu czy wzrost ZMP jest pra w anych w ZMP. 
Również powiat łódzki budował spół- w~lce. 0 umocm~me istmeJąc~ch. spo~- olJsa~zić pc~nowartosci~wymi członkanu 

1 
·,1·icilowy. Doprowadziło ~o do bardz.o Rozb•J.do"Wując organizację ZMP-

dzielnie np. w Srebrnej i Nowosolnej, dz1el1'.1 produkcyJnycl1 nasz_e orgam~acJ~ l'11rt11 wakuiące sta1~ow1ska w. POllf. ' rażacych wypaczeń, np. w robo!m- 0wską należy dążyć do poprawy te­
gdzie członkowie spó}dzielni pracują partyJne muszą wytworzyc odpowiedni Naszym orgamzacJOlll partyJnym przy czych Pabianicach w ZMP jest 1.430 g0 stanu i dążyć do oparcia ZMP na 
przeważnie ,v przemyśle, traktując pra- klimat dla statutowego wniesienia wkla- przebudowie ustroju rolnego nie wolno I robotników a ucmiów jest więcej bo najbardziej wartościowej, przodują­
cę w spółcrzielni jako coś dodatkowego. dów

1 
inu:entarzowycdh, s!eu;d·11y_c!i ikpa~zo- zapominać . o wielkim dodciuku. 1d1asz~j j l.490, w Zduńskiej Woli robotni·~~w cej części młodzieży-młodzieży ro-

Stwierdzić trzeba, że olbrzymia więl~ u:rc 1 oraz wprou:a zema. mowe o r~- prllcy, jakim są .gos110 a;stu:o . m yt~1- I 6tlC to jest 37 proc. org. a uczniow botniczcj. Oi.ia to winna być opora, 
„ ł k' p'łd 'el11'1 - to rl•łopi' I chrmkowych, będących Jednym z 1WJ• dualne. OrganizacJe partyjne Wll111Y zy· . 904 t1'. 51 proc. pracy i walki Z MP. Trzeba do orga 

szosc cz on OW s o Zł • • • . • ' • • • , • • • • . . • • • • • -

małorolni, że nie pozyskaliśmy chłopów p<>;va~1ie1szyc~ł r~,~~llLOW powią:amn "'.0 rn~en·s~wac s1ęd ~akgadmeruda;i .. org~- 1 Również w pow1atacŁh rolniczyłch mz.aCJ!lprz~c1ąhgłnąc_ małorolnych l sre 
średniorolnych i to jest dalszym naszym 1 c:; 011 a ze spa c zie mą. n17:acy1uym1 1~a ~. cm -u pro u ~CJI ro • jest niedobrze, . ~P·. w ęc~y~y m O- d!ltoro ny~ c opow. . . 
błędem. 1 Szczególne zadania na tym odcinku ne.J. Dla rc~l~zacJ1 .Planu 6-l~tmego n~- , dzieży. chłopsltteJ 1 robotmk?;v rol-, . Do~:Y 3est sklad .s~cJalny teJ orga 

Skuternią walkę przeciw kułako~ I stoją pr~~~ k~b!etami, dlatego 1;ale~r_ lezy ~mob1hzm~ac c~łoukow Partn, nych i est razem 1.160 . a uczmow oko m~ac~i . ZJ'.1P·.~wskteJ, gdz.i e olb:~Y-
wi poprotcaclzimy tylko wtecly, jeżeli . 11n~tyw111c ist:meJf[~e kola gosp.ody1.i wz~J ·c~łonk.ow ZSL o~az tereno\1 e orga1~za- 1 lo 1.300. . . . . 

1 
m.ąo 1e1 więk~~ość stanowi mlod_teź 

opadsży ,;ę na biednreku pozysk.a-; ,</;ich, orgam:mvuc 1101ce, wczągo1ąc ie CJC społeczne, Jak: ZSCh,. ZMP, koła. j W P~~1~c1e Rado~sko młodz1~zy 
my rów1tid; i tredniaka. ' do 1rnlki 0 3póła:ielc:.ość produkcyjną. gospodyń wiejskich icokół bieżących za. chlopsk1eJ 1 robotmkow rolnvch Jest (Dalszv f"iai:!' na str. 5-tej) 
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!' 
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Pąsł·ugując ,· się __ niezawodnym orężem· krytyk.i i samokrytyki 
_ . ·~sunien1q blędg· ; niedęciąqnięcia na!izej pracą 

Referat_ I sekretarza KW tow. Lepna · Stasial<a -·wygłoszony ·tla· li Wojewódzkiej Konferencii PZPR w Łodzi 
·" (Ookoń!'tenie) bardzo rzadko stawiały u siebie spra chłopów mało i średniorolnych 14, botników oraz chłopów małó 1 ci odbywanych zebrań - to najczęś tyjna nie oddzialywuje na nl~h„. 
Tobotntc.ta ł d1·obnu chłopska. Niech wę pracy ZMP, a jeżeli stawiały te a urzędników 31. średniorolnych, aby stale zwięk· ciej słyszymy odpowied~. „Towarzy nie stawia Im źadnych wyma· 
nikt z nas się nie dziwi, że nierzad- sprawy to czyniły najczęściej bez Niewłaściwy jest również skład szały w radach ilość członków szu! Nie daję rady, bo ja sam mu- gań".. . . . • rtii 
ko d:Ywersja wroga znajduje posłuch gruntownej anaitzy i bez podjęcia socjalny, a e tego wynika i praca ZMP i pracujących kobiet; szę ciągnąć! Nikt mi nie pomaga! . „Jezel~ ła~ch członk0.'Y Pa ote · 
wśród młodzieży a niekiedy zbała- konkretnych uchwal. Bardzo potrze- kóm!sji rad narodowych. Oto przy okazać radrun codzienn~ pomoc Albo Towarzyszu nns tylko kil- Jest <\uzo. ich biernosc m 
muci tego lub owego członka ZMP, bna, • niestety, bardllo niedostatecz- kłady: W 9-osobowej.Komisji Kult.- b) w ich pracy, kontrolow;ć i PO· ku ci~gnie, a roboty jest tyle. że przenieść się stopniow'? .~a samlł 
jeżeli w wielu organizacjach powla- na była i jest dotychczasowa nasza Oświatowej PRN w Brzezinach jest mag· ać w przygotowaniu posie- wszystkiego przypilnować nie moż po~stawow~ ~~ganizacJę · 
towych i miejskich młodzież robotni pomoc w szkoleniu ideotogicznym tylko l r-0b0tnik - reszta sami dzeń rad, w opracowaniu mate· na!". · Musimy zmienic styl naszej pra· 
cza· w ZMP jest w mnieJ·szości. w ZMP. urzędnicy. W KomisJ'i Komunikacy1· Tego sta11u rzeczy nie zmienimy cy - powiązać akty": part~jny z 

rialu, w przyJ'mowaniu słusznv. eh ak dl d i e ego""ym1· członkami Partii Przy Dywersję wroga ułatwia poważnie Kierownictwo naszej Partii posta- nej tejże Rady tylko 1 chłop - j ugo 'nie wprawa z my u nas sz r n • • 
fakt zbyt małej llości członków Par- wiło spr_awę jasno, chcemy wycho- reszta u!'llędnicy. W Komisji dla uchwał; kolekty\l.'l'lego systemu pracy, dążą d:delać towarzyszom zada.ma. dQ wY 
tii w~r6d niektórych organizacji waó nasz ZMP na wzorze i do§wiad- spraw· .Handlu PRN w Wieluniu rza c) pamiętać o wciągnięciu do pra· cego do zaktywizowania wszystkich konania i . kontrolować w-ykonanle 
ZMP.owskich. czeniach KomsomoŁu a Komsomoł siadają sami pracownicy umysłowi. cy rad i ich komisji duzej ilości członków Partii. - tych zadan. . 

:Zle jest nie t••llco ze spraw" skla~u Pr~ykłady te wystaTczą, aby wysu bezpartyjnych, ·co jeszcze bardziej l!3 Konferencji Wojewódzkiej w Mamy wielu czł?nkow Part~l nte-" "' .... jest ktśle związany- i kierowany b . t . . IT Katowicach tow. Bierut powie aktywnych, a!e nie dlatego, ze n1e socjalnego· i stopniem upartyjnienia PTZez WKP (b) nąć wnioski, Trzeba, a y kom1te y nti dotychcziis zwiąże rady z dzi'ał·. chcą w Partii i d.la P.artii Praco-
szere"ÓW ZMP k' h nartyi'ne· na.jszerszymi masami ludowymi. • -ows ie , niedobrze W statucie Komsomołu przyjętym '1- • „Podstawowym warunkiem wać, ale ~latego: ze n1k~ im pracy 
jest również w widu wypadkach na jego Zjeździe w 1936 r. między a) stale ~Jmowa.ły się ulepszeniem Tylko ideowo-polityczna pomoc jest taka. przebudowa metod pra. nie przydziela, nikt się nimi nie In· 

„„ • nic.zq · a rze cy organizacyjnej, aby każdy teresuje. . . 
Z k „Jrq k•erow · ZMP w k d 1·nnymi' cz' ytamy.· składu socjalnego rad i ich ko- , naszej Pa.rU1· jest skuteczną drogą do 
tej jest bardzo mało robotników „Komsomolec uważa za najwię misj( poprzez wysuwanie do ich wywiązania się rad z ich ogromnych członek mQ_gł wypełniać określo ·Trzeba, a~y nasze k<;>m1tety ~akła 
z produkcji, a bardzo wielu jest ide- kszy zasz.czyt stać się czlonltiem skład~ najwartościowszych ro· obowiązków i zadań. ne powierzone mu przez Paritę dowe, kol.mtety gmmne, .zna~~ 
ologlcznie nieprzeszkolonych. WKP(b) i catą swoją działalno- Włas'ciwie regulować wzrost P_artii zadania. Maniy w naszych orga· wszystkich członków 6rg'.1mzliCJl, 

Na. 142 ZMP-o.wców stanowiących 'ciq przygotowuje się do wstąpie niza.cjach partyjnych sporą. licz· aby dawały członkom Partii pole~e 
etatową kadrę aparatu Zarządu Wo nia w .jej szeregi". - Ili i ·1v Plenum KC rz;wróciły nam wszystkim inteligencji technicz· bę ludzi słabo z Partią powiąza nia, ab~ się r~a~czyły pr~~ę roz~z1e 
jewódzkiego i•terenowych zarządów, I dlatego powinniśmy również na uwagę na konieczność stałej a- neJ, nauczycieli oraz inteligencji nych, poniewaź organizacja par· I lać na Jak naJW.1ększą .1losc ludzi. 
szkoły. partyjne ukończyło 14 towa- odcinku młodzieży przyswoić sobie nalizy wzrostu Partii, regulowania. te twórczej". S k 1 · d l · k• 
rzyfty (2-szkołę Centralną, 12-szko- do~wiadczenia przodujqcej i najbar- go wzrostu tak, aby odpowiada.I on W ciągu roku ubiegłego skład so Z 0 enle j eO OglCZile • WafUil IeID • 
łę wojew.). Centralną Szkołę ZMP dziej do,wiadczonej Partii kiemjąc założeniom Parli leninowskiego ty- cjalny naszej organizacji uległ po- h . d h 
ukończyło 10 ZMP-owców. A prze- Związkiem Młodzieży Polskiej w co. pu. gorszeniu. SUkCeSÓW politycznyC 1 gOSpO arczyC_ 
cież my wiemy jak wiele zależy od dziennej naszej pracy. Komitet Wojewódzki oraz komlte Na dzień 1. V. 1949 r. organitzacja 
kadry kierowniczej, której zadaniem Kierownictwa Partii nie wolno ty iĄ>wia.towe i miejslde nie przy- nasza liczyła 56 proc. robotników -
jest przenoszenie uchwał wyższych oczywiście utożsamiać z komendero- swoily sobie .w dostateczny / sposób obecnie mamy 54 proc. 
instancji: wychowywać organizację wq.,ttem i w niczym nie powinno ono nauk m i IV Plenum, dowodem te• Pracowników umysłowych mieliś 
i wciągnąć do codziennej walk.i, Jiamować młodzieżowego rozmachu go jest trwanie przy s~~rych b~ę: my w roku ubiegłym około 16 proc. 
którą toczymy. i entuzjazmu naszej dzielnej i 'IPBPa- dach. Błędy nasze naJJaskraw1eJ1 obecnie ilość wzrosła do 20 proc, 

Egzekutywy naszych Komitetów nialej młodzieży. uwid~~:z~iają się, g,dy. anal~~j11my Dopuszczenie do zmniejszenia iloś 

W , 1 rozwoJ 1 ~ro~.t n?szei Partii 0~~ ci robotników w Partii, a do wrzro-
Zffi OC pracę po ityczną wśród kobiet skład socjalny 1 'Zmiany .tego ~kła _ • stu pracowników umysłowych jest 
h Od. ":1,aJa 1949 r. d.? sierpnia lBaO poważnym błędem Komitetu Woje-C cemy aby w dyskusji n:l ciez w naszym woJew6dztwie około pr.zYJęl1smy do Partu tylko 4.014 wódzkiego oraz Komitetów Powia-
nasz.ej Konferencji r.ostala 2.000 aktywistek zwiq.zkowych i p1·ze kandydatów. Wzrost ten jest me- . M' . . 

również omówiona sprawa ;pracy szlo 15.000 przodownic pracy, a dostateczny i rozkłada się on bardzo towych 1 ie1skich. 
Partii wśród kobiet. O sprawie tej wśród nich 3.000 wyr6żniai•łr.ych się nierównomiernie na poszczególne W wyniku. uch wał 111 Plenum KC 
ba1·dzo często mówimy w Ul'Oc:zy- nie tylko osiągnięciami produkcyjny- powiaty. Tylko 3 powiaty starały przeprowadz1~1śmy nowe W_Ybory ~o 
stych deklaracjacl1, ale w r.o:lzien• mi, ale i wyrobietlicm siiołeczno- się realizować uchwałę KW 0 likwi władz partyJn7ch, rzad.aru_em kto­
nyni życiu wvgląda to nicdolJrze. politycznym. W naszym wo;owódz- dacj~ białych plam na wsi, a to rych miało ?Yc wzmoc1J.1eme trzonu 

Niechaj o niedostatecznej nas'tej twie są tak znane przodowtli~c pracy Łowice;, P~otrków i Sieradz. Na p~oletarlac~1eg?, przez vvprowadze­
pracy na twm odcinku mówi:} cyfry jak tow. Myśliwiec Natalia - prząd tych powiatach Partia w ostatnich me odpowiedniego odsetka zawodo-
o ilości kobiet w naszej Partii, one ka s PZP.8 Pabianice, Muszyńska. _ .miesiącach wzrosła 0 922 ludzi. wo czynnych robotników. 
to ~Ą n<fjbard.ziej przekonywaJ4cym robotnica z .M-1 i wiele innyr.h. Jeżeli zanalizujemy sklad socjalny Przyjrzyjmy się, jaki jest skład so 
argumentem. Niechaj jeszcze kil!\a cyfr przemó- przyjiątych w ostatnich 3 miesiącach cjalny naszych instancji partyjnych. 

Na dzień 1. IX. 1960 r. do naszej wi do nas, że mamy wiele braków 1.566 kandydatów : w tym 286 ko- Kor.:iltety Powiatowe - na 340 
Partii naleiało (członkiń"\ ku11dydl\- na odcinku pracy kobiecej. Na ogól- biet) to okaże się, że w liczbie tej członków tych instancji· jest 148 
tek) 8.785 towarzyszek co st.'lnowi ną ilość 5.733 członków wład:; podsta jest 737 robotników, 231 robotników pracowników umysłowych, a tylko 
18 proc. stanu Partii, Nie ocip-0wia- wowych organizacji partyj;iyi:h jest rolnych, 305 chłopów, pracowników 132 robotników, robotników rolnych 
da to w najmniejszym sto11n;11 ]ości tylko 461 kobiet czyli 8 prr.c., we umysłowych przyjęliśmy Il.a dużo, bo i chłc>pów. 
kobiet zatrudnionych w przemyśle. władzach oddz. org. IJartyjnych tyl„ 248, tj. 16 proc., z crzego połowę sta Komitety Gminne - w 167 Komi 

Jeszcze gort:ej przedstawia. l!ię sy- ko 13 proc„ w komitetach ~minnych nowią urzędnicy. Natomiast pray- tetach Gminnych rz.asiada 1.582 to­
tuacja. na wsi. Tylko 1.428 kobiE!t 3 proc., w KP i K::\f 16 pr->c. Mamy jęto tylko 23 nauczycieli i 3 towa- warzyszy, Il tego robotników jest 
wiejskich należy do Partii. Powia- tylko 3 sekretarny KG-kobiety i tyl rzyszy spośród inteligencji techni- 381, robotników rolnych 127, chlo· 
towa orgariiza~ja wieluńsirn liczy ko jedną towarzyszkę na atl.1owisku cznej. ' pów 355, a pracowników umysło­
tylko 64 to·warzysiki, łaska o)•gani.:. II sekr. KM, Cyfry wykazują, że ten wzrost wych - przeważnie urzędników aż 
zacja_ 78, ł§dz~a, , pow. 87, ło~~icka 89. Niedocenianie pracy wśród kobiet organizacji partyjnej jest niewłaści 601, tj. około 39 proc. 
Czy przr tak małym stopńm upar- żnala.z:lo również swój wyraz w ma· wy, sprzeczny ,ze wskażówkami ·nr W ' powieći~ laskim na 138 czł. in­
tyjnlenia motna. mówić o wlaśclwef łym udziale kobiet w szkoleniu Plenum, nci· którJm tow. Bierut po- stancji gminnych 66 to pracownicy 
pracy wśród kobiet, o pozyisl..aniu ko: Partyjnym. . wiedział: 1 • umysłowi, w Łowiczu na 101 czł. 
biet dla spółdzielcwśct pr(l(i11ktyj·· · Nikły równieź .jest udział bbiet na „Wydaje się słuszne · usta.lenie 45 prac. umysłowych, a w Wieluniu 
nej 7 · Ostatnio właśnie obs~rwujemy, stano\viskach w przemyśle i &dmini~ zasady, iź na. przyszłość 90 proc. na 144 czł. instancji - 77 pracowni-
że reakcyjn11, agitacja i wa:l~a pi·ze- stracji państ.wowej. W rada~'.i zakła- przyjmowanych do Partii winno ków--umysłowych. · 
ciwko spółdzielniom jest inten i:vwnie dowych wszystkich szczebli naszeg·o rekrutować się z robotników i z tego wniosek towanzysze, że 
prowadzóna. wlafoie wśród kobiet. wojew6dztwa jest tylko 277 kobiet, małorolnych oraz średniorol- , skład socjalny naszych instancji jest 
Wiedzą, o tym dobrze towan·1-;ze z w tym na szczeblu gminnym tylko nych chłopów. a 10 proc. praco- niewłaściwy. że w przyszłych wybo 
powiat?\~: Radomsko, Wielu!i, Łę- 124 - co znaczy, że są. Gn1. R. Na- wnlków umysłowych i to przede rach stan ten musimy flJ'Tlienić. 
czrca 2 mnych. - rodow~, gdzie nie ma ani jednej ko- W 
Czyż można. tolerować w dalszym blety. . ięcej młodych ludzi do instaDCJ0 i 

ciągu ~aki ~tan tz.eczy ja~i jest w Te cyfry i fakty mówią ·za. siebie. 
powlec~e w1el~ńsk1m, . gdzie WŚl'~d Nie. można w dalszym ciągu tolero- partyj· nych 
członkow Partu 3 gmmnych c•qiam• wac takiego stanu rzeczy. Zadania 
zacji nie ma ani jednej kobiery, a. w ja~ie stoją przed Paitią. nie mogą NaSlle instancje partyjne mają pouczając(\ brmnią słowa tow, Sts-
10 K~ tylko po JedneJ. byc wykonane bez czynnego i;wiado- jeszcze jeden poważny brak, lina: 
Ogołem na tetertie województw11 mego udziału naszych kobi~t . dla te- - za mało w nich ludzi młodych. „Co się tyczy młodych kadr -

ntal!IY 14 organizacji gminnych be~ go nasze komitety i organiz;cje par Niektóre instancje robią v,Tażenie to nie posiadają one rzecz prosta, 
kobiet , a w 22 jest tylko po jednej tyjne muszą: obawiających się młodych ludzi, a ~ego doświadczenia, hartu, znajo-
towarzyszce. , .. · Systematycznie i codzien'me zaj przecież mamy tyle pełnej zapału, mości rzeczy, siły ol'ientacji, jakie 

Nasze komitety powiatowe, jak mować się pracą wśród kobiet· wartościowej młodzieży, która w zu ma.ią stare kadry. Ale, po pierw-
dotąd, nie analizują tej niepokojące'i Zwrócić uwagę na wz.-o.;t l'~r- pełności zasługuje . na. zaszczyt sze, mło1łe kadry stanowią olbrzy 
sytuacji i nie czyni~ niczego lila po· tit na odcinku kobiecym, szcze- uczestnictwa we władzach partyj- mią. większość, po wtóre, są mło 
prawy tego stanu rzeczy. • rólnie na wsi; nych, i których praca w tych wła· de i nie grozl im na razie, że sta 

W ciągu 8 miesi~cy od 1. I. 1950 r. Podnieść udział kobiet -.~·e wła- dr.ach wychowa. ną się niezdolne do pracy, po trze 
do 1. IX. -1950 r. na tere.1ia KP dzach partyjnych oraz zwitkszyć cle, mają podd<>statklem poc:lucla 
Kutno przyjęto do Partii d kobiet, ich udział w .szkoleniu vartyjnyll}; Na 1.582 członków KG rzaledwie tego, c0 nowe - tę drogocenną ce 
KP Łęczyca 10, Piotrków 11!, Ra- Zwiększyć ilość kobiet w ra- lOS towa rzyszy jest w wieku do lat chę każdego pracownika bolsze-
domsko 5. dach narodowych, a szczególnie 25. W ~ieku powy?;ej lat 40 jest wickiego i po czwarte, rosną i 

Tu, towamysze, nie pomogą same w gminnych ,radach, dokąd wpro- 573, a 31 powyżej lat 60. uczą. się tak szybko, rozwijają się 
uc!1wał~ KC - tu ~rzeba n'!!>ZP.j co- wadzić należy chloplci mał,J i śred Jcclnym z źródeł sił WKP (b) l tak gwałtownie, że nieda.leki jest 
dz1enneJ pracy pohtyczno·a··~amza- niorolne oraz robotnice r>GR-ów; państwa radzieckiego jest wiara w I czas, gdy dogonią kadry stare, 
cyjnej. Trzeba skończyć z legendą Otoczyć opiekll przodownice kroczyć będą ramię przy ramie· 
o zacofaniu k.obiet, źe. ko?iety nie pracy i ~eh r,odziny; '!' nich to re- młodzlci i wkład olbrzymiej pracy niu z nimi i staną się ich godną 
chct pracowac społecz111e. 1 olerowa- krutowac linę pownmy kobiety w jej wychowanie. Jak słus'lnie i zmianą". 
nie takich fałszywych teor~i idzie na które wy!mnlemy do pracy w apa-
ręke wroga. Fakty i życie przeczą racie partyjnym oraz na kierow-
tym teoriom! • nlcze startowiskR. w przemyśle 1 

W ·czasie , akcji zbierania rodpi.sów radach narodowych. 
widzieliśmy wiele tys.ięcy al{~ywnych I tutaj niechaj prz:yklad pracy 
bojowniczek o pokój. W wyborach WKP(b) będzie dla nas drvgowska· 
do rad kobiecych widzieliśmy tysiące zem dla właśchveJ, na wysokim po­
świadomych robotnic - mamy prze- ziomie postaw}onej pracy. 

Usprawnić pracę rad narodowych 
A teraz zastanówmy się jak pra· 

cu je Partia na odcinku rad na 
rodowych. 

Doniosla reforma rad narodowych 
stworrzyła jednolite organa władzy 
pa11.stwowej, które w warunkach Lu­
dowo-Demokratycznej Polski wyra­
żają coraz lepiej charakter i treść pań 
stwa nowego typu, państwa proleta­
riackiej detnokracjl. 

R ady, aby spełniły swoją rolę - · 
„najdemokratyczniejszej formy wła­
dzy. Ja.ką zna dotychczasowa histo­
ria rozwoju stosunków społecznych" 
- jak o radach mówi tow. Bierut -
aby broniły jnteres6w .mas pracu­
jących - aby były tym masom 
bliskie wyma1ają. ciąrłej optekt, tro 
ski 1 kierownictwa. naszej Partii. 

Jak wygląda kierownictwo naszej 
Partii radami? 

Ortan1zacje nasze ma.ją. bezsprzecz 
M oslą.rnięcla i pracą swoją pod· 
niosły autorytet rad. Prezydia <:żęŚ· 
ciej wyjeżdzają w teren, rzorganizo 
wano szereg posiedzeń w rz.akładach 
pracy, PGR-ach, spółdzielniach pro 
dukcyjnych. W uroczystych sesjach 
wyborczych do nowyth rad, które 
e>dbyły się w czerwcu, uCEestniczy­
ło około 30.000 osób, Znacenie po• 

prawił się skład socjalny rad wszyst 
kich szczebli. Ale praca nasza jest 
jeszcze niedostateczna. 

Komitety partyjne z KW na cze­
le n?e przejawiają codziennej troski 
o sprawne funkcjonowanie rad. Nie 
pomagamy radom w zorganizowaniu 
Ich pracy, w pokonywaniu tru­
dności. Większość naszych komi­
tetów raz tylko omawiała sprawę 
rad, były to posiedzenia egzekutyw 
pn:ed wyborami nowych rad. Od 
tego masu sprawą tą się nie zajmo­
wano. A pnzecież izadania rad są 
olbrnymiel Powinny one włąc'lać się 
do wssyatkich poważnych akcji, ja.k 
1pra.wa walki o pokój, walki o wy 
konanie planu 6-letnie10, walki o 
rozwój spółdzielczości produkcyjnej 
na wsi itd. 

Niedostateczna praca i opieka Par 
tii powoduje, że i skład socjalny 
naszych rad i ich komisji - chociaż 
lepszy niż pr..zed rokiem, jest jeszcze 
w dalszym ciągu niewłaściwy, np. 
w skład MRN - w Piotrkowie na 
48 radnych jest izaledwie 11 robotni 
ków, a 36 u~ędników, w Br~ezinach 
w PRN - na 58 radnych jest 16 
chłopów mało 1 średniorolnych, tyl 
ko 1 robotnik, a urzędników' 35, w 
PRN Radomsko na oi9 tadnych jest 

Droga do uaktywnienia 
i wychowania ludzi 

M ówląc o brakach w naszej pra-1 gm. Będków od 3 mlesi(lcy sekre-
cy orgąnii:acyjnej, chcemy poru tarz i członkowie KG nie obsługu3ą 

szyć jeszcze sprawę regularności zebrań organizacji gromadzkich, po 
zebrań partyjnych i frekwencji na do.b.nie jest np. na terenie KG że­
tych zebraniach. lechlin pow. Rawa Mazowiecka. W 

Instruktorzy KW wizytując teren powiecie wieluńskim w gm. Mokr­
stwierdzają poważne zaniedbania, sko od 19 marca to znaczy od wyb'> 
wynajdując w terenie organizpcje, rów' nie byto zebrania KG ani nie 
które się bardzo rzadko zbierają. obsłużono zebrań gromadzkich. 
A pi:zecieź zebranie p~rtyjne t? wr Również .w szeregu zakładów 
~a.z .zycla l aktywnosc1 orgamzacJi pracy zebrania odbywają. się niere-
1 JeJ .-0złonk?w·. G~zle .organizac~e gularnie i przy małej frekwencji. 
partyJ~e zb1eraJą su~ meregularm: Np. w ZPB Pabianice zebrania pod 
ta!n. me ma _pracy ~ychowawcz~J stawowej organizacji odbywały się 
wsrod członkow Partii, tam or'!'am- biorąc czasokres od grudnia zeszłe 
zac~a ~artyjna nie odgrywa k1ero- go roku, raz na 3-miesiące. Zebra­
wn1czeJ roll. . nia od działo .vych organizacji odby 
~lko po~rzez udział w. zebra.: wają się również nieregularnie i to 

nła~h partyJnych czło_nk~w1e Par~n przy frekwencji poniżej 50 proc. 
c~uJą z~ląze1:t z Partią. Jako całos- Gorzej jeszcze z zebraniami irrup 
c1ą, czuJą związek z panstwem i wy partyjnych. 
chowują się i hartu.ią oraz uczą się 
kolektywnego działania. Lenin w 
1920 roku stwierdził: 

„Konieczność częstszych i szel" 
szych zebrań członków Partii o­
bok innych środków mających 
na celu rozwijanie aktywności 
członków Partii". 

Statui naszej Partii mówi: 
„Zakładowe, oddziałowe, gro­

madzkie, terenowe or.ganizacje 
partyjne odbyWają systematycz­
nie zebrania, na których podej­
mują uchwały dotyczące pracy 
organizacji i jej członków". 
Otóż z tą systematycznością ze­

brań jest w wielu wypadkach nie­
dobrze. Np. w powiecie brzezińskim 

, 

W sz:e1-egu zakładów pracy m. 
in. na ZPB Pabianice i M-1, grupy 
partyjne nie zbierajll! się, nie oma• 
wiają. spraw produkcyjnych swóje­
go odcinka. pracy, członkowie grup 
nie otrzymują żadnych zadań. Kie 
r_ownicy g!up automatycznie przeJę 
h wszystkie braki z pracy dawnych 
dziesiętników • 

Praca. grup pa.rtyjnych jest z wl· 
ny Wydz. Organizacyjnego KW po­
ważnie zaniedbana. Ożywienie grup, 
wyrwanie ich z dotychczasowej 
m~rtwoty - 8t.aje się jednym z po 
ważnych zadań. 

Jeżeli pytamy się sekretarzy. 
gdzie je:it przyczyna nieregulamolł 

D roga do wzmocnienia siły, har- Rozpoczynający się nowy rok 
tu i dojrzałości naszej Partii - szkolenia partyjnego - nakłada na 

to szkolenie ideologiczne - to roz- Wydział Propagandy obowiązek su 
szerzenie horyzontu politycznego na mienmejsze.i i lepsze.i łączności z ~ 
szych kadr. Pracę wychowawczą z renem, właściwego rotplanowan1a 
kadnmi Partia powinna prowadzić kursów - bY. błędy minione20 okre 
stale i SY.stematycznie. Im wyższy su się nie powtórzyły. 
jest poziom ideologiczny Partii tym Po drugie - szczupłość kadry wy 
bardziej owocna staje się praca, kładowców, jej niedostateczny po­
tym łatwiej kierować życiem poli- ziom wyrobienia politycznego. Wy 
tycznym i gospodarczym państwa. kładowców mieliśmy w październi-

Jak u nas wygląda sprawa szko- ku roku ubiegłego około 400 - ilość 
lenia partyjnego? ta do czerwca wzrosła do około 700. 

W ubiegłym roku szkolenia par- Znaczy to, że na kur s przypadał tyl 
tyjnego ok. U.OOO czi. Partii uczyło ko 1 wykładowca. Dodajmy do te­
slę na 436 kursach i grupach. Było go. że nasza kadra wykładowców 
by to poważnym osiągnięciem, gdy- jest jeszcze słaba, młoda, niewyro­
by ta Ilość t-0warzyszy regularnie 11 biona. Czyż w tym stanie rzeczv 
czi:szczała na kursy, gdyby dotrwa. dziwić się należy spadkowi ~rekwen 
ła do końca. cji i że tylu przerwało naukę? Le-

Brak systematycznej kontroli J co nln powiedział, że o poziomie nau­
dziennego kierownictwa szkoleniem kl decyduje tylko 1 wyłącznie wy­
przez wszystkie instancje partyjne, klai:Jowca. 
jest przyczyną tego, że wielu towa Dla usprawnienia szkolenia mu 
rzyszy nie dotrwało do końca, że szą wszystkie instancje i organlza· 
frekwencja spadła i tylko część siu cJe zajmować się szkoleniem parl}'J 
chaczy kursy ukończyła opanowu- nym. Okazywal: komitetom gmin­
.il\C· przerobiony materiał. nym i. zakładowym oraz organiza• 

Jakie są główne przyczyny spad- cjom podstawowYm codzienną pa­
ku frekwencji oraz i tego, że wielu moc w tej tak ważne.J sprawie. Ko 
towarrzyszy odpadło w czasie nauki'~ misja szkolenia partyjnrgo nie mo· 
· Po pierwsze - brak troski i kle- że zastąpić kierownictwa. egzekuty 
rownictwa o0rganlzadi i instancji wy komitetów miejskich, powiato· 
partyjnej. Duża część komitetów wych i za.khi.dowy~. 
zadowala się tylko fak tem zareje- Musimy również więcej uwagi Po 
strowania kursu, a pr~ca tego· kilr- śwf«:clć sJJrawie szlrnlenia wykła· 
su, regularność wykładów. warun dowców. \V9zystkie KM 1 KP powin 
k! w jakich wypada się towarzy- ny opracować plan 9zkolenia wyki& 
szo:n uczyć, pozibm wykładów, to dowców nie oglądając się ua po­
co. jest na.i ważniejsze ..._ to co decy I moc Komitetu Wojewódzkieg<!. 
du.ie o powodzeniu szkolenia wypa Do następnej Konferenc.ji puwin­
da towarzyszom z pola widzenia. niśmy wychować kadrę liczącą eo 
Cały ten „kłopot", komitety party.i- najmndej 2.000 wykładowców. W 
ne niesłusznie zwalają na• komisję szkoleniu i wychowaniu kadry wy­
szkolenia. partyjnego. kładowców pomogą ośi·odki szkole• 

W poważnym stopniu za. złą, pra.· nia partyjnego. Trzeba aby WydZiał 
cę kursów winę ponosi Wydt.iał Propagandy Komitetu Wojewódz­
Propagandy KW, który w nledosta.· 

1 

kiego dopilnował powstania, jeszcze 
tecznym stopniu udzielał pomocy w bieżącym roku, co najmniej 2 
instruktorom propagandy KP t KM. o§rodków szkolenia partyjnego. . 

· Rozszerzyć kadry agitatorów 
- wzbogacić formy propagandy i agitacji 
U chwała BO KC oraz uuhwała w ZP:S w Pabianicach jellt tylko 

egze!mtywy KW· poważnie po przeszło 100 agitatorów, w PFSJ To 
mogły nam w rozszerzeniu t uspra. mllsz6w 72 agitatorów. a w „Meta­
wnieniu pracy grup a1ltatorów, tej lurgii" - 50 agitatorów. 
najbardziej pódstawowej formy 'l'aką ilością agitatorów nie tylko 
Wiązania naszej Partll z masami ł że nie moiemy politycznie objąó ca 
przenoszenia uchwał Partii do mas, lej załogi ale na.wet poważnej jej 

Mamy obecnie 578 ifUP liczących części, . 
około 5.500 agil'ator6w. Duża część Da.Iszym brakiem roboty agitacyj 
agitatorów jest przeszkolona We nej - to ubóstwo jej torm. 
wszystkich dużych 1 śl'ednich za.kła Stosujemy tylko- ustną. agit.a· 
dach pracy istnieją grupy agitato- cję. Brak gazetek śclenn~ch, 
rów. Lecz osiągnięcia to są niewy- brak radiowęzłów, brak haseł, 
starczające w stosunku do potrzeb transparentów, brak tablic wy. 
- dla codziennej walki ja.ką tocz:v rózniających przodowników pra-
Partia. cy, racjonalizatorów. 
Czyż może wystarczyć około 1.900 Usprawnienie naszej propagandy, 

wiejskich agitatorów jeśli zważymy nadanie jej właściwej, konkretnej 
że mamy 194 gmin i przeszl:o 3.000 treści, mówienie w . sposób żywy 1 
gromad. przekonywujący do mas l'Obotni• 
Czyż do!tateczna jest ilość agita- czych staje się sprawą ważną i pil­

torów na zakładach pracy jeżeli np, ną. 

Pójdziemy naprzód i zwyciężymy 
bo nas prowadzi Józef Stalin 

W refer~~ie sprawozda.wczym po I A my chcemy iść naprzód l pój· 
kazal1smy bez obawy słabe dziemy naprzód. Mamy ku temu 

stron;i: ~aszej pracy, '! .~posób i:iaJ· wszystkie warunkl1 Bohaterską kia 
ba-rdz1e.1 otwarty mów1llsmy o bra.· se robOtniczą - bohatersk-. naszą 
kach i błędach, o nledostatecznet Partię .,... Polski\ ZjednocZOD1' Par• 
pracy Komitetu Wojewódzkiego i in tię Robotniczą,. · 
tłych naszych instancji terenowych. 

Uczyniliśmy to dlatego, bo bolsze­
wicka. krytyka l samokrytyka. t-0 me 
toda wychowania. kadr i jedna z 
głównych cech bolszewickiego stylu 
pracy. 

„Nie podając i nie ujawnia­
jąc otwarcie i uczciwie, jak 
przystało na bolszewików, nie 
dociągnięć i błędów w naszej 
pra~y, zamykamy sobie dro­
gę naprzód - wskazał tow. 
Stalin na XV Zjeździe 
WKP(b). - A przecież prag­
niemy iść naprzód. I dlatego 
właśnie, że chcemy iść na­
przód, winniśmy uwazac za 
jedno z ważniejszych swych 
zadań uczciwą samokrytykę 
rewolucyjną. Bez tego nie ma 
ruchu naptzódl Bez tego nie 
ma ?Ó~ni1ll" 

Mamy mądry, przewi„ 
duiący Komitet Cen. 
tralny na czele z tow. 
Bierutem! 

Pójdziemy naprzód i 
wygramy każdą bitwę; 
bo czerpiemy wzór i 
przykład z ęaibardzte; 
dojrzalej i zahartowa­
nej Partii - WKP (b) 

Pójdziemy naprzód i 
zwyciężymy-ho z nami 
jest największy czło­
wiek ludzkości ae­
nialny STALIN I 
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WIELKIE REDUKCJE 
, : W FABRYKACU 

Gazety łódzkie donoszą o no­
wych. wielkich redukcjach w prze­
myśle włókienniczym. Szczególnie 
w fabry~ach średniego i małego 
pl'!Z'emysłu redukcje ~większyły się 
ostatnio w poważny sposób. W ca­
łym szeregu fabryk wymówiono już 
pracę robotnikom. Zamądy fabryk 
pnzeprowadzają również „selekcje" 
robotn:iików, rz.walniając w pierw­
szym re:ędzie ludzi „niewygodnych". 

MAGISTRATY BANKRUTUJĄ 
LJ;CYTACJE W ZARZĄDACH 

MIEJSKICH STRYKOWA I KON-
STANTYNOWA . 

„Republika" pisze: W ostatnim 
C'lasie coraiz częściej odbywają się 
licytacje w magistratach mniej­
szych miast województwa łódzkiego. 

Obecnie zapowiedziana rostała 
tprzedaż ur.ząd.zeń biurowych ma­
gistratu w Strykowie i w Konstan­
~111owie. 

ewolnili już około 35 procent perso 
nelu. Rediikcje spowodowane zosta 
ły masowym odbieraniem dzieci ze 
szkół. „Republika", komentując to 
zjawisko, dodaje, że w d2isiejszych 
trudnych c2asach żadnego człowie­
ka pracy nie stać na zapłacenie oko 
ło stu złotych czesnego na miesiąc, 
a tyle właśnie żądają w szkole za 
naukę. 

PLAGA MYSZY NA WĘGRZECH 
Gazety donoszą o niezwykłej pla­

dze myszy, która nawiedziła okoli­
ce Debrec'Zyna na Węgrrzech. Obozo 
wisko robotników, zatrudnionych 
przy budowie elektrowni w tym mie 
ście - podczas nieobecności ludzi 
zostało dosłownie objedzone przez 
falangę grycwniów, które zniszczyły 
w ciągu kilku godzin rz.apasy żyw­
ności, ubrania. a nawet płótna na-
mio.tów(!). " 

SKANDAL W RODZINIE 
PRZEMYSŁOWCÓW 

W warszawskich „sferach przemy 
słowych" doszło do niebywałego 

• 
W całej Polsce rozpoczęły obrady 

Powiatowe Komitety Kultury Fizyczne.i 
W całym kraju rozpoczęły się 

obecnie obrady . Powiatowych 
Komitetów Kultury ~cznej. Obra­
dy te poświęcone są podsumowaniu 
dotychczasowej działalności i wyty­
czeniu prac na najbliższą przyszłość. 

Szybki rozwój sportu wśród mło­
dzieży vriejskiej woj. krakowskiego 
obrazuje porównanie stanu sprzed 
pól roku. W jednym tylko powiecie 
olkuskim, jak poinformowano na po­
siedzeniu miejscowego PKKF, przed 

6 miesiącami zarejestrowanych było I łalności członków oraz zbyt słaby kon 
6 klubów związkowych, 6 LZS-ów i 1 takt z terenem. Zanalizowanie tych 
koło sportowe, zrzeszające łącznie błędów i przedyskutowanie ich pozwo 
770 członków. Obecnie powiat olkuski li!o na wyciągnięcie wniosków, zmie- , 
posiada 8 klubów związkowych, 3 rzających do poprawienia dotychcza- 1 
sz;kolne kluby sportowe i 38 LZS-ów, sowego stylu pracy. Znalazło to wy- , 
z łączną liczbą 2.672 c#onków. W raz w uchwałach, które zobowiązują 
stadium organizacji znajduje się dal do zacieśniania wspólpracy międ~y 
sze 60 LZS-ów. . poszczególnymi komórkami sportowJ, 

Mimo wiem osiągnięć, . podstawo- mi oraz otoczenia opieką sportu, 1 

wym błędem w pracy PKKF-ów był zwłaszcza wiejskiego. 
brak planowości, kolektywnej dzia- Na wszystkich jednak posiedze-

Pilharz e CH'HS 
do IPraąi 

niach jako główne zagadnienie wysu 
wała się sprawa kadr. Potrzeba wię­
cej treneró·.v, instru l<torów i przodow 
ników w. f. oraz działaczy sporto­
wych. Aby podolać tym zadaniom ka­
dra musi posiadać nie tylko odpowied 

PRAGA - Piłkarze CWKS przyby I napad, który grał nieproduktywme. nie kwalifikacje fachowe, lecz także 
li już do Pragi, gdzie zakwaterowani Ostatecznie w turnieju biorą udz·iał wysO'ki poziom ideologiczny. Osii;ig­
zostali w hotelu „Flora" razem z inny 4 zespoły: ATK - Czechosłowacja, nąć to można przez szkole!lie, to też 
mi uczestnikami turnieju piłkarskie- Honwed-Węgry, CDMV-Bułgaria i TIP. nie kładzie się duży nacisk; wszy 
go organizowanego z okazji rocznicy CWKS. Spotkania rozegrane zo·staną stkie PKKF-y planują szeroko zakro 
powstania Armii Czechosłowackiej. systemem każdy z każdym, a zdobyw jona akcję szkoleniową. 

Piłkarze polscy oglądali w nied:de 
lę ligowy mecz ATK - ich najbliż­
szego przeciwnika z Cechią Karlin,. 
Mecz zakończył się porażką ATK 
1:3 (0:2). W zespole ATK zawiódł 

ca największej ilości punktów otrzy- W Lublinie WKKF postanowił w 
ma puchar. roku p~·zyszłym przeszkolić 962 osoby 

Program g ier turnieju przedstawia na l;ursach wstępnych, 190 przodow-
'się następująco: ników w. f. i 30 instruktorów w. f. 

3 bm. w Brnie CWKS-ATK i w Połowę miej!'c na kursach przeznacza 
Brati:>lavie Honwed-CDMV. no dla działaczy sportu wiejskiego. 

Plan szkolenia obejmie również po-

Poznaiemy sportowców 
ZSRR 

Rf.).DnCE OD.BIERAJĄ DZIECI skandalu na tle majątkowym. Oto 
. . ZE SZKOŁ dv.raj bracia Hartwigowie - trzyma 

L i o a nj łka rsk a' 4 bm. w Ostrawie CDMV-ATK. ważną liczbę kobiet. 
ei Il"' 5 bm. w Pilznie CWKS-Honwed. Walkę 0 kadry Plenum PKKF w 

KATASTROFALNA SYTUACJA li swą calk~em zdro.wą siostrę Feli-
FINANSOWA SZKOLNICTWA cję prze.z dłuższy ·czas w odosobnia 

Cze ,-ho~lowacjj 7 bm. w Pradze CWKS-CDM~. Olkuszu postanowiło realizować przez 
PRAGA - W niedzielnych rozgryw 8. bm. 1f Pradze ATK-Honwed. organizowanie .kursów_ ideolo.gicznych 

„ii,epublika" donosi o nowych re- nej willi pod zamknięciem, a nastę 
dukcjach nau,czycieli w szkołach pnie umieścili ją w Tworkach, ce­
tśrednich. Dyrektony gimnazjów le:m zagrabienia jej części majątku. 

kach czechosłowackiej. Ligi piłkar- W ostatnim dniu turnieju obok me dla wysuwanych na k1erowmcze sta-
skiej padły następujące wyniki: czu A'l'K-Honwed odbędzie się ua nowiska kadr ZMP-owskich, przez • 

stadionie w Pradze wiele ciekawych staranna selekcję dotychczasowy'.!~ Już niezadługo rozpocznie się Mie-
Slavia - Zilina 0:0, Pilzno - Pre- · t h · b' a k d · 1· ·po'ł 

________________________________ ,,_ _____________________ ______ 
imprez spor owyc , a m. m. 1eg n· ·a r 01·az przez rozszerzen e w::. - siąc Pogłębienia PrzyJ·aźni Polsko-

sov 1:1, Kadin - ATK 3:1, Boche- 5000 d · ł „ Zato ka d · t ' 'd '1 b' · ko'ł m. z u z1a eu1 P · • zawo me wa wsro •{ u ow I · RadzieckieJ'. W akcji tej, obok całe-
· mians -· Witkowice 2:0, ·Koszyce k' · p d b b · Po 'ato1"ych Ko Ekipa piłkarzy pols. ·ich wyraża się o o ne ze rama wi ~ go naszego społeczeństwa, we~mi~ 
Sparta 1:1, Teplice - Brati.slav 0:4. , d 't tó K lt F' czneJ· odbyły z uznaniem o gościnnosci gospo arzy, 1111 e w u ury iz;y udział również nasz sport, organi-TEATRY 

W rozgrywkach prowadzi Boche- którzy już od granicy opiekują się się również na Wybrzeżu: w Gdań- zując w tym miesiącu szereg aJrn-
P AŃSTWOWY {PAŃSTWOWY l'BATH ż\'UOWSKJ mians 28 pkt. przed Bratysławą zawodnikami, a na dworcu w Pradze skui Kościerzynie oraz MKKF w So demii, pogadanek i imprez, maja-

TEATR IM. d1'EFA!'IA JARA.CZA (ul. Jaracza 2, tel. 217-49) 27 pkt. i Witkowicami 24 pkt. uroczyście witali piłkarzy polskicłl. :uocie. cych na celu pogłębienie naszych 
(ul. Jaracza 27) Wtorek, dn. 3 października 1950 r. wiadomości o sporcie radzieckim i 

Dziś preJniera! „Wieczór trzech o godz. 19.30 „Rodzina Blank" dra- zamanii'festowanie nieroeerwalnej 

kró)i". matyza·cja i reżyseria Jakuba Rotbau c ŁKS Wł , k . t - s·ę p1'erwsze1· 1·1dze~ wię.zi przyJazm porrriędey kultuq 
Dzisiaj 'ukaże się na scenie Pań- ma. Zniżki. zw. zaw. ważne. ' zv . o n1arz u rzyma . I w I fizyczną Poliski Ludowej, a kulturą 

stwowego Teatru im. S. Jaracza jed- TEATR „A RLEK IN" firzyczną Pforwszego Kraju Socja'li-
na z na.ji,:ięki;iejszych sz~u~, Szekspi- Do dni~ 12 października 1950 r„ B d dużo obiecywano so. dowala]ący, niestety dla łodzian ró. \NAJBLI~SI PRZEC;I"';'NI<?Y ŁODZIA'.'l zmu na świecie. · 
ra - „W1eczor. ttzech .kroh - w ni)- teatr meczym~y z po:wodu . vry-1 Or ZO bie w Łodzi po me- wnał sie prawie porażce. ŁKS Włók W dmu 29 pazdz1ermka z Kole Ja Imponujący rozwój na~ego> żyda 
wy!Il prz.ąkłi1;~z.ie ~tams.~awa Dygata, jazdu do Jelemej Góry 1 okolic na czu o mistrzostwo pierwszej ligi pań- niarz z;ajduje się w dalszym ciągu rzem stołecznym w Łodzi, w _ dniu 5 li- sportowego w Polsce Ludowej, co-
W 1nscemzacJ1 l rezysen1 Iwo Galla. gościnne .występy ze sztuką pt. Zło- t . ŁI<S Wł 'k · B d 1 · . . „ t b 1. stopada z Uruą w Chorzowie, oraz z 1 pon~ w 'ki s g 5 tu 

ta bk " . W ł k ada" s wowei o marz - u ow a- na. przedos.ta.tmeJ pozyci1 . w a e 1 C' ·VKS (brak terminu) również w Ło- r.az e ~= ym na ze o por 
ry ·a 1 " eso a mas ar • · · (Ch ó ) w · ł d T 'ę · t k z l d l v wyczynoweg~ a pre:ede wszystk:im 

PAŃSTWOWY 
'fEATU POWti~~CHNY 

(w. Obrońców Staling1:adu 21, 
tel. 150-36) 

Codziennie o gotlz. 19.15 wznowie­
nie sztuki L. Kruczkowskiego „Niem­
cy". Rolę p,rof. Sonnenbrucba gra 
ai:tysta Teatrµ Nowego, Stanisław 
B1·yliński. Zni'ilki waine. 

Kasa cz_ynna cxl 10-13 i od 16. 

l'EAl'H IHHll'~Ull MUZYC~Nb:J 111 
. 

0.rz w. szyscy .u zii.si 'ze ~isrzows ie.1: . aclo z_i W:1ęc_ pya- dzi. społeczna postawa naszego sportu i 
~LUTNIA" łodz:ame z tego spo;kama wyJd.ą bo- me, czy łodz1ame zdołają się Jeszcze A więc, za przeciwników ma dwie kultury fizycznej wobec wszelkich 

Wto1·ek dn . 3 października br. o gats1 o 2 punkty, ktore im są mezbę- podciągnąć w me) o kilka m1e1sc. drużyny warszawskie i jedną cho- spraw rzwiązanych z życiem całego 
godz. 19.i5, ' „Córka. pani Angot". dne, aby odsunąć od siebie grożbę Teoretycznie istnieje ta możliwość - rzowską; z tą ostatnią nie dajemy fo. naszego· narodu _ mamy do rza-
Ostatnie dni! Zniż.ki ważne. spadku dp drugiej ligi. Tymczasem p1aktycznie sprawa przedstawia si<; dzianorn żadnych szans na zwycię- wdrz.ięczen\a w.zorom Związku Ra-

TEATR ZIMOWY „O~A" wynik zawodów był remisowy, to jest jednak prawie beznadziejnie. Z kim stwo, gdyż Unia pretenduje do tytułu dzieckiego, gdzie kultura fu'LyC'Z.na i 
(ul. Traugutta l, tel. 272·70) zespoły podzieliły. się punktami. I ŁKS Włókniarz ma rozegrać pozo· mistrzowsldego, a więc gra z nią bę- 1 sport służą już od dawna wzrostowi 

Wtorek, dn. 3.X.50 r„ godz. 19.30, Dla Budowlanych był to wynik za- stałe mecze? dzie ciężka i prawie beznadziejna. Po I potęgi . ~oc~ali'styc:ziiej ojczyzny 

~~!~~sktG~~rJ~„~; rs1lę:Oi:.ewil War ... „ zostaje CWKS i Kolejarz stołeczny. I ~s!~~:j1:~1e;~~wa!:iny fieycznej 

pAlQSTWOWY TEATR NOWY TEATR .,PINOKIO" 1.·1~· CZ71 v· . 6 WŁAS!'.'Y 'IEREN DODAJE NAM Wspaniałe osiągnięcia sportu wy-
(ul. Daszyńskiego 34, tel. 181-34) Teatr nieczynny - wyjazd zespołu NIECO OTUCHY··· ,crzynowego w Zwiąrzku Radt>.ieck.im 

Teatr nieezyttny. • na D. śląsk. • oik.. * Dobrze, że mecze te odbędą się w opierają się między innymi na tro-_ _,~_ .... ....;:_.:.. _________________________________ -: .... - ~a~ N lUJ ... Łodzi. Zawsze własny teren i przy- skliwej opiece nad narybkiem we 

ITI )[ -..J ~ /A fJETNJEGO chylnie bądź-co-bądź nastawiona wi- wszysflkich gałęziach sportu. Pod 
~ J.~ ~ ZJ downią-to 50 proc. wygranej. Ale z okiem fachowych instruktorów i tre 

drugiej znów strony pamiętać należy, nerów, rz. roku na rok rosną kadcy 
ADRlA dl.a młodzieży (Stalina 1) j 20:3~. F!lm_ ~.oi.wolony dla mło- że łodzianie z meczu na mecz nie gra pmyszłych rekord~istów ZSRR, .z 

„Urwis Gawroche" dod. „Jedna· z dz1ezy powyzeJ lat 14). , , ją lepiej, a wręcz przeciwnie, gorzej. których wielu sięga po rekordy 

wielu", godz. 16, 18, 20. PRZEDWIOSNIE (Żeromskiego · 76) TRESC ZADANIA: I z tego na pewno skorzystają prze· światowe, czynr.iąc ze sportu rad-zięc 

B A „ TYK (Narutowicza iO) „J an Rohaez z Du be"• dod. „Prze- ciwnicy ŁKS Włókniarza, aby wyjść kiego największą potęgę na świecie. 
~ od 18 20 ł'rodukcja tkariiri bawel11ianych wzrośnie w Planie Sześcioletnim o 52,8 

gląd sportowy Nr. 3", g z. • · z tych spotkań zwycięsko. 
proc. w stosunku do roku 1949, u: którym wyprodukou;aliśrny 397,6 miZio-„Orzeł Kaukazu", Il seria, dod. 

„Wielki Budowniczy Matwiej Koza 
Na izdjęciu z.amieszczamy dziś !PO­

dob:iznę jednego z młodych rekordzi 
stów ZSRR w !Pływaniu (200 m) ~· 

Skripczenkowa, którego wyników 
mógłby już dziś pozaizdrośdć nie 
jeden z naszych reprezentantów. 

· kow", godz. 16, 18, 20. 
(Dla młodzieży powyżej Lat 12). 

BAJKA (Franciszkańska 81) 
„śpiewak nieznany", dod. „W kra­

ju socjalizmu" Nr. 5-50, godz. 18, 
20. (Dla młodz. powyżej la.t 14). 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) 
„Program Aktualności Kraj. i Za· 
gran. Nr. 37" (Kronika Nr. 40-50, 
„Pierwszy czyn młodzieży buł. 
gBTskiej", „W . północnej Korei"), 
15, 16, 17. 18, 19, 20, 21. 

B EL (Legionów Z) Kino nie 
c~ynne z powodu remontu. 

MUZA (Pabianicka 178) 
„S~S Orzeł zaginął", dod. „P1·ze­
gląd sp.ortowy Nr 3-50", godz. 18, 
20. (mą młod.z. powyżej l~t l:2). 

POLONIA (Piotrkowska 67) _; 
„Pragnienie" dod. „W kraju socja_ 
lizmu" Nr. 7-50, godz. 16.30, 18.30, 
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W71tawca BSW ,,l'l'Ua" 
.Adr, Bed.f r.611!, PfOtrkOWlka 18, 
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D 1 22576 

(Dla młodzieży powyżej lat 14>· nów metrów. Obliczyć, ile ra;y ("' pr:ybliieni11) będzie nioina opasać 
· RF:KORD (Rzgowska 2> wyprodukowariym w roku 1955 towarem granice Polski długości 3.566 ki-

„Maskarada", dod. „Słoneczna Po- lometrów? 
lana", godz. 18, 20. (Dla młodz. 
powyżej lat 12). 

ROBOTNIK (Kilińskiego 1'78) 
Pan Prokouk i S-ka." (program 

~kładany z koloroWych kreskówek 
czeskich), godz. 18, 20. · 

(Dla dzieci powyżej _lat 7). 

ROMA (Rzgowska 84) 
„Dwie Brygady'', dod. „Ko;:ea", 

godz. 18, 20. 
Film dozwolony dla dzieci powyżej 

lat 7. 
::i'l'YLOWY (Kilińskiego 128) 

,,Dwaj pan"vrie F" dod. „Pieśń 

wiosny", godz. 18, 20. 
Film dozwolony dla młodzieży po­

wyżej lat 12. 
śWIT (Bałucki Rynek 2). 
„Zaklęta nai·zeczona.", dod. „Zorza 
Polal'!la", godz. 18, 20. (Dla. dzieci 
powyżej lat 7). 

TA TRY (Sienkiewifza 40, w lokalu 
zimowym). „Maaret", dod. „Bu­
dujemy rudowęglowce", godz. 
18.30, 20.30. (Dla młodz. powyżej 
lat 14). 

rĘ:CZA (Pi<>trkows.ka 108) 
Nieczynne. 

WISŁA (Daszyńskiego 1). „Orzeł 
Kaukazn" Il seria, dod. „W pia­
skach starożytnego Chorezmu", 
16.30, 18.30, 20.30. 
(Dla mlodz. powyżej lat 12). 

WŁOKNIARZ (Próchnika 16) 
„Orzeł ·Kaukazu" I seria, dod. „ W 
kraju socjaliunu", godz. 16, 18.30, 

20,30 . 
(Dla młodzieży powyżej lat 12). 

WOLNO~Ó (Napiórkowskiego 16) 
„Dziewczyn·a ze Słowacji", d9d. 
„Sesja światowej Fede1·acji Kobiet 
w Moskwie". 
(Dla dzieci powyżej lat 10} 

t.ACBETA (Zgierska 26) 

„Lichwiarz Gobseck", dod: „Wy-J 
.ścig Pokoju" godz. 18, 20. 
Film dozwolony dla młodz. powy-
żej lat 12•. • 

' 

W dniu dzi~jszym rozpoczynamy nowy konkurs „Głosu". 
W ciągu 10 dni będziemy zamieszczać rysunki wraz z zadania­
m i, dotyczącymi niektórych zam ierzeń Planu Szefacioletniego. 

Zadaniem uczestników j.est u dzielenie odpowiedzi na py-
tania„ p()stawione w zadaniach. 1 

Odpowiedzi te należy wypisywać na kolejno zamieszcza· 
nych kuponach konkursowych, które- trzeba przesłać w termi­
nie do dnia_ 20 paździer11ika rb. do redakcji „Głosu" - Łódź, 
Piotrkowska. 86. · 

Wśród uczestników konkursu, którzy trafnie odpowiedzą 
na wszystkie ·pytania, rozlosowane zostaną cenne nagrody, 
wśród których znajdzie się aparat fotograficzny, teczka skórza­
na i wiele wartościowych książek. 

KUPON KONKUR~OWY Nr 1 . 
Imię i nazwisko ••••••••••••••••••••••••••••••••••••oooohooo•Oo•••••••••o•oooonooooooaoo•••••••o•••••••••••• 

Za wód i miejsce pracy 

•••••••••••••••• •••ooooono•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••O•••••••• •••• •Hooo•; ••••••••••••• •••• •nouoooo•••••••••••• ••••••••• 

Dokładny adres 

Rozwiązanie .................. : .. ~ ................. : ...... : ................................................... „ 

·----·-·····-··-····---------·················---········-----
• I 

' 

POSREDNI PRZECIWNICY 

Najbliżsi rywale łodzian, jeśli cho­
dzi o górne miejsca w tabeli, to Bu­
dowlani i Górnik z Bytomia. Budo­
wlani mają jeszcze do rozegrania czte 

ry spotkania : z Gwardią, z CWKS, ze 
Związkowcem (Kraków) i z Górnikiem 
(Bytom) .. Mogą więc więcej nazbie­
rać punktów od ŁKS Włókniarza. 

Górnik (Bytom) gości u siebie Bu· 
dowlanych, jedzie do Ogniwa i do 
Związkowca (Pozpań), a więc też ma 
szanse na powiększenie swego do­
robku punktowego. 

OSTATNIA NADZIEJA 
W ZWYCIĘSTWACH NAD DRUZY 

NAMI WARSZAWSKIMI 
Jak z tego wynika, łodzianie nie 

wyszli z impasu i tylko zwycięslwa 

nad zespołami stołecznymi mogą ich 
uratować od spadku z ligi, 

ŁODZIANOM NIE WOLNO Z NICH 
REZYGNOWAC 

lmprezt Wydziału Kultury 
w Ośrodku Propagandy Sztuki 
Wydział Kultury przy P~~)dium 

Rady Narodowej m: Lodzi organizuje' 
w tym tygodniu w Ośrodku Propagandy 
Sztuki szereg ciekawych odczytów. 

We wtorek 3 października odhę.dzie 

się wieczór literacki pt. „W a1cząca ~o­

rea" (prelegent T. Kuhik, recytator - I. 
Sikiryckj.), W środę 4 bm. „Literatura .w 
walce o pokój". - w1eczon(ica arty.ety 
czna w związku z Międzynaroqowy.m 
Dniem Pokoju (pre!. mgr G. Timofieje,&·, 
recytacje; W. Mrozowski, I. Sikirycki, 
śpiew M. Marchut, akompaniament 'L 
Samujłlo) i w soh<>tę 7 bm. odbędzie 

Aby jednak zwycięzyc, łodzianie się odczyt Natalii Halprecht-Pacauow­

muszą w Jak najkrótszym czasie pod- skiej na temat „Nowa Huta - m.i'uto 
socjalistyczne"· (odczyt iluslro\vany prze-

ciągnąć znacznie swą grę, usunąć sze. 
reg rażących braków technicznych i 
taktycznych, a przede wszystkim nie 
rezygnować z góry z tych zwycięstw. 

z;roczami). 

Początek wszystkicl1 impre:i; o godz. 
19,15 - w.stęp bezpłatny dla wiizystkich. 

„„ ......... „ ...... „ ......................... „„ ............. „ ................ „ ....... ~„ 

Co usJvszvm y urz ez radio '. 
Program na wtorek 3 października I muzyka symfoniczna i kame;atn. 

1950 r. . 17.00 Dziennik popołudniowy. 17.1, 
11.50 „Głos mają kobiely". 11.57 Koncert muzyki ludowej. 17.45 Au· 

Sygnał czasu i Hejnał. 12.04 Dziennik dycja „SP". 18.00 (Ł) „Skrzynka Ia­
poludniowy. 12.15 Kwadrans duetów cjonalizatorów". 18.10 (L) „W naszej 
wokalnych. 12.30 Audycja dla wsi. świet!Jcy" - -koncert orkiestry · dę-
12.45 (Ł) W aud. dla wsi - reportaż tej MZK. 18.30 (L) „Tu mieszkał Le 
pt. „Dobre wschody zbóż w zespole mn . 18.40 (Ł) Kwadrans pieśni ma­
Cielętniki". 1255 Przerwa. 13.30 Au sowych i rewolucyjnych. 19.00 Mu­
rlycja szkolna dla klas I-IL 13.50 zyka. 19,20 Muzyka ludowa. .19.40 
Aud. szkolnu „U nas i na świecie" . Kurs jc;zyka rosyjskiego. 19.55 Pie-
14.10 Heklor Berlioz „Królewskie po- śni radzieckie. 20.00 Dziennik wie­
lowanie". 15.00 Koncert Zespołu In- czarny. 20.30 Koncert symfoniczny 
strumentalnego. 15.30 Audycja dla w wyk. Wielkiej Orkiestry Symfo­
świetlic dziecięcych. 15.50 Utwory nicznej. 21.30 Muzyka i aktualności. 
skrzypcowe w wyk. Al. Poleskiego. 22.00 „Baśń o sprytnym Budams..zu" 
16.15 Przegląd prasy literackiej. 16.20 - słuchowisko rozrywkowe. 22.25 
(Ł) „Co ~arto przeczytać" - omów. Muzyka taneczna w wyk. ' orkiestry 
książki „Kampania znaczy walka" M. tanecznej. 23.00 Ostalnie wiadomości 
Kowalewskiego. 16.30 (Ł) Popularna 23.15 Koncert dawnej muzvki. 

• 


